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Biuro Redakcji „Dziennika  Polskiego*, Plac  Marjacki 
liczba 6 i| 7. 

Przed;łata wynosi we l.wowie rocznie 18 złr. — półrocznie 
Yzłr. — kwartalnie 4 złr. 50 ct. —  miesięcenu 
l złr. 50 et. 

Z peresyłką pocztową w państwie austrjackiem, rocznie 
24 włr. — półrocznie 12 złr. — kwartalnie 6 ir. — 


miesięcznie + złr 

2 przesyłką pocztową za granicą, 
do Francji, Anglji, Włoch i 
80 franków — kwartalnie 20 

k LAGE E E TEE 
Mumer koszule 
Rękopisów Redakcja nie zwraca. 


telefon kiedzikcji 17L. 


franków. 
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W Administracji „Dziennika Polskiego" 
Lwów, plac Marjacki, 1. 6, 


nabyć možna : 


Powieści historyczne KraszoWski6g0 


20 tomów za 10 zł. 40 ct. 


Na dalszych 20 tomów przyjmuje się prenumeratę 
rocznie 10 zł. 40 ct. 
kwartalnie 2 zł. 60 et. 
„Pożary i Zgliszcza" Zmogasa, 2 tomy 1 zł. 20 ct. 
„Marzenie“ głośna powieść Zoli 1 zł. 50 ct. 
Prenumeratorowie zamiejseowi ponoszą koszta 
przesełki. 


Szlachta m Gzechśii 


Lwów 17. kwietnia. 

Zdaje się, że dla spędzenia feryj świąt Wiel- 
kanocnych zaczynają teraz w Czechach znown 
mówić o ugodzie czesko-niemieckiei. Po tem 
wszystkiem bowiem stało co się dowyehezas w tej 
sprawie, trudno się doprawdy dopatrzeć innego 
w niej celu. Z czyjej to stsnie się wiay, to juź 
teraz żadnej nie ulega wątpliwości. 

Właściciele wielkich posiadłości zajmulą się 
wprawdzie bardzo gorliwie polityką — ale poli- 
tyka nie wyradza się u nich nigdy w namiętność. 
Jest ona dla nich pewnego rodzaju sportem, 
zabawą. Między wyścigami a polowaniem, między 
posiedzeniem w Jockey klubie a wizytą w balecie 
dobrze wypełnić czas polityką. Dlatego też poli- 
tyey arystokratyczni, choćby nawet do przeciwnych 
należeli obozów, łatwiej się porozumia i prędzej 
się zgodzą, aniżeli polityczni reprezentanci klas 
innych. Tak zapewne rozumowali „feudalni i kon- 
serwatywni* przedstawiciele szlachty czeskiej i za- 
proponowali „liberalnej i postępowej* szlachcie 
niemieckiej kompromis dla przyszłych wyborów 
sejmowych w Czechach. Szlachta niemiecka nie 
namyślała się długo i przyjęła proponowaną ugo- 
dẹ. Liczba mandatów, jaka ma przypaść szlachcie 
niemieckiej, nie była wprawdzie jeszcze Gznaczoną, 
ale nie ulega wątpliwośsi, że przy dobrej woli 
zgoda byłaby przyszła do skutku. Przy obustron- 
nych ustępstwach, arystokracja czeska i niemiecku 
byłyby się zgodziły i w sejmie czeskim byliby 
zasiedli reprezentanci szlachty czeskiej i nie- 
mieckiej. 

Tymczasem to wszystko byłoby się tylko sta- 
ło, ale na razie się nie stanie. Wiadomość o ma- 
jącym przyjść do skutku kompromisie pojawiła się 
Dajpierw w jednem z pism czeskich i spotkała 
się z grubą niewiarą we Wiedniu. Z Wiednia 
oświadczono kategorycznie, ż: ona jest nieprawdo- 
podobną i nieprawdziwą. Dopiero w kilka dni 
poźniej dowiedziała się prasa wiedeńska, ża wia- 
domość jest przecież prawdziwą, że rzeczywiście 
między reprezentantami szlachty czeskiej i nie- 
mieckiej odbywają się rokowania kompromisowe — 
nie mogąc więc zaprzeczyć już prawdziwości, za- 
częła na gwałt wołać, że tego rodzaju kompromis 
ze strony arystokracji niemieckiej z arystokracją 
czeską — byłby zdradą, popainioną na narodzie 
niemieckim. Jeżeli szlachta niemiecka w Czechach 
nie chce zerwać ścisłego związku, łączącego ją 
z ogółem narodu niemieckiego, jeżeli się nie chce 
sprzeciwić własnym swoim świetnym tradycjom, 
wówczas nie może i nie powinna wejść w kom- 
promis bez porozumienia się z resztą politycznych 
reprezentantów narodu niemieckiego. Głos pod- 


mra EA | AWAY 


O wodzie 


i jej używaniu jako środka leczniczego *) 


Oprócz powietrza należy także woda do owych 
środków leczniczych, których dostarcza sau a przy- 
roda. Stosownie zaś do chemicznej jakości tego 
środka rozróżniamy w lecznietwie trzy rodzaje 
wód, tj. wodę zwykłą, czyli tz. słodką; powtóre 
wodę słoną, czyli morską, a po trzecie wody 
lecznicze, czyli mineralne. 

Każdy z tych rodzajów wód posiada pewne 
odrębne własności lecznicze, ztąd też musimy każ- 
dym z nich zająć się zosobna. Uczyńmy w naj- 
pierw z wodą zwykłą. Używanie iej w chorobach 
sięga w przeszłość jak najodleglejszą i jest bardzo 
częstem. Będzie ono z czasem jeszcze ezęstszem 
w miarę, jak się rozpowszechnią odpowiednie wy- 
obrażenia o tem, co znaczy „wodą leczyć“. Dotąd 
gą te wyobrażenia jeszcze dość niejasne i zawiłe. 
Przyczyną tego faktu jest ta okoliczność, że nauka 
leczenia wodą, jak to już innym razem nadmie- 
niłem, nie jest na wszechnicach obowiązkową. 
Dlatego też pojmuje każdy z nas to leczenie tak, 
jak może, tj. tak, jak ono jego wyobraźni się 
przedstawia.  Ztąd taka różnica w naszych zda- 
niach o tej rzeczy. 

Różnica ta tyczy się nietylko istoty leczenia 
wodą i owych czynników, które w tem leczeniu 
równocześnie z wodą występują na widowni, ale 
także postępowania formalnego. I w tym wzglę- 
dzie bowiem napotykamy zdania najskrajniejsze. 
Jedni z nas ntrzymują np., że osoby, leczące się 
wodą, powinny codzień używać prawie wszystkich 
owych Środków, które Prysnie wymyślił, gdyż 
tylko wtedy jest leczenie systematycznem. Po- 
nieważ zaś zakłady wodolecznicze, a przynajmniej 
wiele z nich, trzymają się tego, niby systema- 
tycznego, postępowania, przeto twierdzą ci sami, 
że systematycznie i dobrze można się leczyć tylko 
w zakładach wodoleczniczych. Dalej sądzą, że lecze- 
nie wodą powinno polegać na używaniu tylko wody 
o niskich stopniach ciepłoty, a nareszcie, że 
w leczeniu wodą nie potrzeba uwzględniać ani 
stann pogody, ani stanno ciepłoty lokalu, w którym 


*) Obacz numera 52 i 53. 


do całych Niemiea 
rocznie 50 marek — kwurtalnie 12 marek marek 50 srg. 
Szwajcarji rocmue 


6 centów. 


! tość, 


niesiony nie pozostał bez skutku. Arystokraci nie- | 


mieccy, którzy pierwotnie z najlepszemi ehęciami 
rozpoczęli dzieło kompromisowe, nastraszyli się 
widocznie i zapewne dla miłego spokoju — dali 
spokój całej sprawie. Forma, w jakiej to uczynili, 
nie była wprawdzie bardzo zgrabną, ale wi- 
docznie nie mogli znaleźć innego sposobu wyjścia. 


Onegdaj odbyło się w Pradze, pod przewod- ! 


posłów niemieckich w Oze- ! 
chach stoi jeszcze ciągle na stanowisku abstynen- | 
cji i na razie nie chce jeszcze wstąpić do sejmu, | 
i więs wobec powyższego zastrzeżenia ""ob*-n"* 


nietwem barona Aerenthala, zebranie wiernokon- 
stytucyinej szlachty czeskiej, na którym uchwalono 
przyjąć oliarowane przez konserwatywny komitet 
wyborczy mandaty tylko pod warunkiem i zastrze- 
żeniem, iż posłowie liberalnej wielkiej posiadłości 
wstąpią do sejmu czeskiego, jeżeli do sejmu wstą- 
pią posłowie niemieccy z okręgów miejskich i 
wiejskich. Na posiedz'nin tem byli także obecni 
niemieccy mężowie zaufania, Schraeykal, Plener, 
Scharschmidt i Birnreuther. 

Duniosłość tej uchwały nie trudno zrozumieć. 
Ponieważ większość 


u 
zebraniu reprez: ntantów nim k Uo aQGACZY 
ziemskich, nie ma na razie wid kow, aby nie- 
mio-cr posłowie szlacheccy megli wstąpić do sej- 
mu. Komprom.s traci w obee tego aktualną war- 
Czescy arystokraci cfiarowali niemieckim 
kompromis na to przecież, 


U 


posiadłości, jeżeli przyjmą mandaty, mandaty te 
wykonywali i wstąpili do sejmu. Jeżeli to zaś 
nie nastąpi, wówczas wielka jeszcze V> sija, czy— 
czescy panowie w obec tego będą s., cznli awig- 
zani kompromisem, którego niemieccy arystokraci 
nie chcą wykonywać. W obec tego wartość abeji 
kompromisowej wydaje nam się bardzo problema 


tycznej wartości. Niemcy chcą się jeszcze dąsać — ' 


i cheą jeszcze prowadzić poliiykę po za Sejmem 
czeskim. Widocznie jeszcze się nie zniecierpliwili 
abstypeneją Być może, że się po świętach na- 
myślą. ; 


Z prasy rosyjskiej. 
(Exmetropolita Michał o Milanie i rejentach. — „Graż- 


danin“ o ostrzeżenin „Norda“ pod adresem Carnota. — 
Ministerstwo „nieszezęsne*). 


W Moskiewskich Wiedomostiach opisuie ktoś 
rozmowę swą z metrosolitą serbskim Michałem. 
Zzpewniał on, że królowa Natalja wkrótce po- 
wróci do Serbji, albowiem ma to być niezbęd- 
nym warunkiem wychowania obyczajnego mio- 
docianego króla. 

„= Wszak to Milan właśnie wzrastał 
opieki matki — mówił metropolita — a widzie 
liśmy, jaka była z niego pocischa. Serbji nie 
wolno narażać na to obecnego króla Aleksandra. 

„Powrót Milana do Serbji, sprowadziłby na 
kraj niebezpieczeństwo, ale metropolita ma na- 
dzieję, że rząd potrafi temu zapobiedz. Belimar- 
kewiez, jeden z reientów, jest osobistym przyja- 
cielem metropolity i czeka z uprzgnien'tem na je- 
go powrót. Risticz jest zdaniem metropolity, 
bardzo wytiawnym mężem stanu i mającym n4j- 
większe kwalifikac e do sterowania nawą pań- 
stwa. Wpływ Proticza na Ristieza jest bardzo 
mały. 

„Na moje pytanie — pisze dalei współpra- 
cownik Mosk. Wiedomosti — czy Risticz nie 
oszukuje nas przypadkiem, którą to obawę uspra- 
wiedliwia polityczna przeszłość tego męża stanu, 
odpowiedział mi metropolita słowami pełnami zna- 
CZENIA. 


a 


drugie jest obojętnem dla rezultatu kuracji. 

Inni z nas hołdują znowu zdaniom i zapa- 
trywaniom wręcz przeciwnym. Twierdzą bowiem 
po pierwsze, że osoby, leczące się wodą, powinny 
jej używać codzień tylko tyle, ile potrzeba. Po- 
wtóre, że w domu można się leczyć nierównie 
akuratniej, niż w zakładach wodoleczniczych, gdyż 
w domu ma lekarz tylko z jednym chorym do 
czynienia, jednego zaś łatwiej obsłużyć akuratnie 
i zbadać codzień należycie, niż wielu, a właśnie 
z wieloma ma lekarz w zakładzie do czynienia. 
Po trzecia twierdzą, że w leczeniu wodą należy 
używać wody w rozmaitych stopniach ciepłoty, 
gdyż tak natury ludzkie jak i choroby są roz- 
maitemi. Po czwarte twierdzą, że stan pogody, 
a jeszcze bardziej stan ciepłoty lokalu, w którym 
chorzy kurację odbywają, wywiera bardzo ważny 
wpływ na rezultat leczenia. 

Pośród tych zdań, tak przeciwnych sobie, 
stoją chorzy i nio wiedzą po której stronie leży 
prawda. Otóż zadaniem naszem będzie, szukać tej 
prawdy. W tym celu będziemy badać, o ile te 
rozmaite zdania, któreśmy właśnie przytoczyli, 
zgadzają się z doświadczeniem i opartą na niem 
nauką leczenia wodą. Najpierw jednak musimy 
zapytać: „Co znaczy leezyć wodą“? 

Wiedząc już z tego, com powiedział na in- 
nem miejscu *), co zoaczy leczyć w ogólności, 
możemy teraz odpowiedzieć z łatwością, że „le- 
czyć wodą“ znaczy dopomagać natnrze Świado 
mem i rozsądnem stósowaniem takich Środków 
wodoleezniczych, których skuteczność, doświad- 
czenie wypróbowało, a umiejętność stwier- 
dziła. 

Środki wodolecznicze, czyli sposoby leczni- 
czego używania wody, Są znane powszechnie, a 
nauczenie się ich wymaga tak mało inteligencji, 
że wszyscy łazienni w zakładach wodoleezniczych 
są Z niemi obznajomieni i stosuią je z łatwością. 
Dla tego też można twierdzić, że kuracje w za- 
kładach wodoleczniczych przeprowadzają, co do 
strony formalnej, właściwie ci łazienni, a więe 
ludzie prości. Z tego wynika, że leczenie wodą, 
eo do postępowania formalnego, jest rzeczą naj 
łatwiejszą w świecie, a przyczynę tej łatwości 
7 6) Na stronnicy 7-mej rozprawy: „Czy istnieją 
pewne tanie, a pomimo to całkiem sku- 
teczae sposoby leczenia?“ 


aby kompromis mógł ! 
być wykonany, aby posłowie niemieccy z większej ' 


chorzy kurację odbywają, gdyż tak jedno, jak i 
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We Lwowie Czwartek dniu 18. Kwietnia 1889. 


„— W Serbji — rzekł — boją się Austro- 
Węgier, Risticz więc czuje rie zmuszonym żyć 
z nią w dobrych stosunkach. W Rosji przy oce- 

nie stosunków serbskich, zapominacie zbyt często 
lo bezpośredniem sąsiedztwie S»rbji z Austrją, 
| tymczasem okoliczność ta Urmaczy wiele rre- 
| czy, iak między innemi podstępną pozor: 


nie działaność serbskich mężów st% 
nu. Otóż gdyby Serba miata te pewność, że 
Austro-Węgry w żadnym wypadku nie poważą się 
targnąć na jej całość i gdyby zaręczyła je to 
Rosja, w takim 1azie ujawuiłyby się z ca- 
łą szczerością pr:wdviwa uczucia, o- 
żywiające Serbów zględem Rosji, bo 
nie byłoby już potrzeby uciekać się do maskowa- 
nia swego usposobienia.“ 

Nord brukselski wystąpił z artykułem, po- 
święconym działalności obecnego gab netu fran- 
cuskiego w sprawie Boulangera. Nowego w arty- 
kule rzeczonym nie viele, a wszystko redukuje 
się de tego, że działpiąc tak, jak działu minister- 
stwo, Boulangera się nie zniszczy, 8:1 umorzy. 
Cała doniosłość wystąpienia Norda polega na tem, 
że na'eży je poczytać za „pierwsze ostrzeże- 
nie, z jakiem występuje Petersburg 
pod adresem rządu Carnota.* 

Dlatego to Grażdanin nadaie temu wystę- 
pieniu znaczenie specjalne i tak się dalej wy- 
raża: 

„Będzie dosyć rzeczą dziwną. jeśli panowie 
| ministrowie franrusey zechcą wyzyskiwać sym- 
| patje rosyjsko-franeuskie, lub też delikatność dy- 
, plomacji rosyjskiej ku podtrzymaniu wyuzóania 
i teiorystycznej polityki wewnętrznej, oraz wyzywa- 


jący wycieczek na zewnątrz i liczyć będą na 
| mor parcie, jakiego dostarczyć im ma dubra 
zat wa ię Rosji względem Francji. 


„lu. viększami będą sympatje społeczeństwa 
; rosyjskieg. dla Francji, tem usilniej pragnąć ono 
j bedzie k ńe ustroju republikańskiege. Im deli- 
katniejszą tyła względen: Francji dyplomacja ro- 
syjska, tem snadniej rzad francuski winien był 
ubiegać się o usprawiedliwienie swem postępowa 
niem takiego sposobu zachowania się gabinetu pe- 
tersburskiego, zwłaszcza zaś przyzwoltością poli- 
tyki własnej i zapobieżeniem wszystkiemu, CO 
bezpośrednio lub pośrednio może prostą drogą 
prowadzić do rewolucji. 

„Tymczasem rząd francuski jakgdyby po- 
przys.,gł wywołać rewolucję we Francji, rewo- 
lucję, której nie życzy sobie cała Europa i która 
osłabiłaby tylko Francję na długie lata 


— zana: | 


' Francja rachowała cokolwiek na de- 


likatność lub też obojętność Rosji dla | 


t obecnego postępowania Francuzów.* 

| Od czaso katastrofy carskiej pod  Borkami, 
| ministerstwo komunikacji stało się przedmiotem 
| „interesującym, to też praga rosyjska zajmuje się 


ministra komunikacji, Paukera. O tym estatnim 


podaje Grażdanin następujące szczegóły, rzucające | 
jaskrawe światło na stosunki panujące w tem mi- : 


nisterstwie. 


trzeci dtień po swej nominacii 
nieboszczyk jenerał Pauker ndał się przede- 
wszystkiem do weterana i patrjarchy interesów 
kolei żelaznych, K. i zasiągnął od niego rady, jak 
ma postępować ? 

„= Połowę służby rozpędzić i to jak najrych- 
lej, odrzekł patrjarcha. 
„— Ależ kogo? wskaż mi pan. 


na ministra, 


perłę 00 i 


pojmiemy wtedy, gdy przyjdziomy do leczenia 
kąpielami rzecznemi. Gdyby przeto le- 
czenie wodą polegało tylko na znajomości środków 
wodoleezniczych, natenczas każdy łazienny mógłby 
być lekarzem-hydroterapeutą. Polega 
ono atoli, jak widzieliśmy, na czemś więcej, bo 
na „rozsądnem" używaniu wody, to znaczy, ża le- 
czenie wodą jest sztuką podobnie, jak leczenie 
w ogólności. 

Okoliczność ta zmienia całą rzecz i utrudnia 
pe leczenie wodą, 8 to z tego powodu, że 
sposobów leczniczego używania wody możra się 
nauczyć w kilku dniach, sztuki leczenia zaś trudno 
nabyć tak rychło. Bez posiadania zaś tej sztuki 
można wprawdzie także, jak nczy doświadczenie, 
luczyć wodą, be inożna opierać się tylko na owym 
szablonie, jaki się w tym względzie wyrobił. Wsze- 
lako natenczas leczenie ciągnie się dług», bo idzie 
jak po grndzie, tj. choroba wnet się polepsza, 
wnet znowu pogarsza i to nieraz do tego stopnia 
że przychodzi w ustroju aż do owych gwałtownych 
wstrząśnień i zaburzeń, któremi dawniej, gdyśmy 
właściwsgo ich znaczenia jeszcze mie znali, cie- 
szyliśmy się, bo uważaliśmy je jako zbawienne 
przesilenia choroby. Powtóre szablonowe leczenie 
wodą sprawia chorym przykrości olorzymie i to 
jak najniepotrzebniej, gdyż leczenie wodą, jeśli jest 
rozsądnem. odznacza się właśnie tem, że jest nie- 
tylko zbawiennem, ale i przyjemnam. 

Na czemże polega „rozsądne“ leczenie wodą? 

Aby wodą leczyć rozsądnie, należy postępo- 
wać tak samo, jak w rozgądnem leczeniu innemi 
środkami. Potrzeba więc po pierwsze znać wszyst- 
kie reguły, tyczące się leczniczego używa- 
nis wody. Powtóre potrzeba zbadać dokładnie, ile 
w danej chorobie należy naturze dopomagać wodą, 
a ile powietrzem, klimatem, zmian$ na lepsze tryby 
życia 1 t. d. Po trzecie należy — i to jest punkt 
może najważniejszy ze wszystkich — stosować 
| wodę tak, aby nie przesadzać i nie sprowadzać 
owych niby przesileń, o których wyżej wspomnia- 
łem. W tym celu należy ehorego badać często 
i obserwować ściśle, jak on Środki wodolecznicze 
znosi i jak na nie oddziaływa. Na świadomem 
i akuratnem czynienin zadość tym 
trzem warunkom poiega cała tajem- 
uiea „rozsądnego* leczenia wodą. 

Aby tedy z warunkami temi bliżej się ob- 
znajomić, zajmiemy się najpierw owym 8po80- 
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Toteż! 
naiwnością byłoby, gdyby wobee tego! 


mma 


n— Ô nie, odrzekł starzec, ja stoę już jedną 
nogą w grobie, dlaczegoż mam r. é sobie nie- 
przyjaciół na stare lata? Rozejrzyj się pan, a 
wkrótce dowiesz się, kogo należy w; sędzic. 

„I tak nieboszczyk Pauker roza. się z pa- 
triarchą interesów kolei żelaznych, z odjechał 
z zamiarem rozglądać się bacznie a ) . stępnie wy- 
pędeeć szkodliwych i niebudzących zaufania. O ile 
nieboszczyk nie zdążył s umić nawet 
pierwszej części swego a»dania. | da 
„a'rywać się i poznawać lud>. 

„Nieboszczyk Pauker 


; SARA 
SĘ Zdał, 


by, przewa:  stkiem 


niewolnikiem obowiązku i pierwszy pro- : 


cownikiem ; od pierwszej chwili zac. * miacować 
jak robotoiu i ma się rozumieć niemiał au! chwili, 
którę mógłby poświęcić pracy abstrakcyjnej, pra- 


eownicy byli mu zbyt potrzebni, jako przedstawi- ` 


ciele procedury, aby mógł ich studjować jako lu- 
dzi i działaczy tajemnycn. 

„Ć» się stanie obecnie z tem nieszczęsnem 
mioisterjam ? Jest to kwesta zaciekawiająca wszy - 
stkich*, 

Jymczasem „nieszczęsne* ministerjum dostało 
prowizorycznego szefa 
v Htbbenet, która to nominację prasa wita 
wcala przyjaźnie. P. Hibbenet znanym był dobrze 
w Warszawie. gdzie przez lat sześć, za namiestni- 
kowstwa hr. Berga, był prezesem miejseowej izby 
kontroli, potem zaś przechodził wyższe stopnie 
służby w Petersburgu, gdzie do r. 1885 był towa- 
rzyszem ministra komunikacyj. Zna więc debrze 
to ministerjum i na to też kładą nacisk dzienniki 
rcsyjskie, wierząc, że chociaż z wykształcenia nie 
jest inżynierem, 
kompetentny bardzo urzędnik, potrafi nadać dzia- 
łalności powierzonego sobie wydziału, kierunek 
odpowiedni i właściwy. Graźdanin cieszy się bar- 
dzo, że mie p. Sałowowi powierzono ministerjum i 
jest w tem konsekwentny bowiem od czasu kata- 
strofy w Borkach, wszelkiemi sposobami starał sie 
skompromitować tego człowieka. 

P. Hubbenet przewodniczył także komisji ta- 
ryfowej. Działalność jego w tym kierunku podno- 
szą bardzo MNowostt. 


Porto osobowe. 


Posyłka pakietu, który waży 5 kilo, kosztuje 
w monarchii 30 ci. Jest rzeczą obojętną ezy © - 
dalania mjaj.eg wjryst! od miejsca przysyłki wy- 
nosi 100 czy 1000 kilametrów, porto zawsze wy- 
nosi 30 et, 

Ciężar dorosłego człowieka oznacza się prze- 
ciętnie na 60 kilo. Jeśli możliwem j-st, aby pa- 
kiet ważący 5 kilo za opłatą 30 c. m'et być 
przesłany do miejscowości ołdalouej o 600 kilo- 


À Tae uje SIS | metrów, — możliwem ;est także, aby c:łowiek, 
niem pilnie, teraz zwłaszcza, po tak nagłej śmierci : 


ważący 60 kilo na takę samą od egłość 600 kilo- 
metrów mógł b;ć przewieziony za opł.tą 3 zł. 


160 ct. Człowiek bowiem waży przeciętnie 12 raey 


tyle, ile pięcio kiiowy pakiet poeztow:, od którego 


s f ' opłata wynosi 30 ct. 
„Opowiadano, jak sobie przypominam, iż na 


Jeżli by tedy można się nadawać jiażo pakiet 
pocztowy — jeździłby czlowiek bardzo tanie. 

Pakiety podróżują istotnie tanio. dlaczegoż 
więc człowiek nie miałby tanio jeździć? Czyż może 
człowiek zajmuje więcej miejsca aniżeli dwanaście 
pakietów ? Albo czy przeciętnie nie ma w wago- 
nach kolejowych dość miejsc nieobsadzonych. Kolej 
przeto nie miałaby żadnej szkody, gdyby dziś nie- 
obsadzone miejsea wówczas były zajęte. 


jest najskuteczniejszym i najprzyjemniejszym ze 
wszystkich, t. j. kąpielami rzecznemi. 


O kąpielsch rzecznych. 
Kąpiele rzeczne są tylko wtedy najprzy jem ej- 


„szym i najskuteczniejszym sposobem leczenia w: Ją, 


; reguł balaeologicznych. 


jeśli ich używamy świadomie, tj. według wszelkich 
Reguły te są wielorakie 
i odnoszą się do jakości, ciepłoty i rucha wody, 
dalej do stanu pogody i ciepłoty powietrza, tudzież 
do stanu ciepłoty ciała i usposobi'nia osoby, od- 
bywającej kurację, nareszcie do f*"y dnia. czasu 
trwania kąpieli i zaebowania się na **g0 tak przed 
nią i w niej, tak też i po niej. , 
Co do jakości, powinna woda yć zupełnie 


czystą, a powtóre miękką. Taką jes: 'wykle woda 
rzeczna, gdyż zawiera mniej soli ni adicznych, 
niż woda źródlana. Ciepłota wody riona być 
przyjemną. Tem jeduem słowem i t wypowie- 
dziane wszystko, co się do tego wai ku odnosi. 
Wspomniałem bowiem wyżej, że c. œ naturzo 
dopomegać rozsądnie, trzeba wiedzieć, zego ona 


wymaga. trzeba więe rozumieć jej me: - Natura 
zaś przemawia w tym względzie głó nie r” 


norw: czucia, które jak uczy samo”. , 8pra- 
wiaia nezucie błogie i przyjem sli GO nqy- 
tony, jest dla nas odpowied’ = p ciwnym 
razie zaś doznajemy uczać niew  „iulj=*  Żrzy: 
krych, a nawet beleśnych. Otóż eo ño kąpieh 


rzecznych, uczy doświadczenie, Że są u. © rrieris 
paribus tem skuteczniejszemi, im są prz, jemniej- 
szemi, szczególnie co do ciepłoty wody. Dalej 
uczy „doświadczenie, że nio wszystkim ludziom 
sprawia jedna i ta suma ciepłota wrażenie przy- 
jemne, lecz dla jednych jest przyjemniejszą wyż- 
sza dla innych zaś niższa ciepłota wody. Różnica 
ta zawisła od indywidualnego nastroju nerwów, 
ten zaś zawisł od rodzaju choroby, przyzwycza- 
jenia itd. W ogólności można powiedzieć, że dla 
przeważnej większości chorych niegorączkujących, 
są najprzyjemniejszemi także kąpiele rzeczne, któ- 
rych ciepłota jest tylko o 6 do 10° R. niższą, niż 
ciepłota ciała. Są to więc kąpiele o 22 do 18° R. 

Przyjemność kąpieli rzecznej zawisła także 
od chyżości występywania tak zwanei reakcji, 
czyli ogrzewania się napowrót ciała, ochłodzonego 
zatknięciem się z wodą rzeczną. D> rychłego wy- 
stąpienia tej reskcji przyczynia się oprócz ru- 


Przedpłatę 1 ogłoszenia przyjmiy: se Leere: 


Biaro Administracji 


Ogłoszenia 


ZIP R ELURRA. 


„czął roz- i 


w osobie sekretarza stanu ! 


to jednak jako doświadczony i : 


bem leczenia wodą, który, jak nczy doświadczenie, | chów, które kąpiąca się osoba wykonuje, 


Rok XXII. 


„Dziennika Polskiego“, plac Marjacki 
liczba 617 w domu pana Kiselki; we Wiedniu, 
Hambnrgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 


Bazylei, Szwajcarji íi Wrocławiu Haasenstein 
et Vogler, we Wiedniu A. Oppelik, R. Moose, 
w Warszawie Rejchman e  Frendler, Biuro 


anonsów w Paryżu C. Adam rue des Sni.t Peres. 


przyjmuje mę za opłatą © centów od jedneg 
wiersza drobnym drukiem (petit). 


Prywatna korespondencja i nekrologi 12 ct od wiersza. tA 
Drobne ogłoszenia po A'/ 


n centa od wyrazu  Pomieszkania 


sklepy po R et. od wyrazu. 


Reklamy w rubryce „Nadesłne” 20 ct od; wiersza 
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U 
Jeżli mówimy o mieiseac.h  nmiezajętych ny 
kolei, nie mamy oczywiście na myśli niektórye” 
| pociągów kurjerskich, niektórych wycieczkowych 
| do Zimnej Wody lub tych, które około 15. lipca 
| albo 1. września edwoża i przywożą młode poko- 
lenie do szkół lub kuracjuszów do wód albo z wód 
do miasta. 
Ileż jeduak przecięlnie jest miejse wolnych 
w zwykłych pociągach? Siaty.tyka kolejowa daje 
na to pytanie niemal dokładną odpowiedź. W N'em- 
czech, gdzie ruch ssLbowy jest o wiele większy 
. niżeli w Austro- Węgrzech, ma 100 miejse jest 
zazwyczaj 25 obsadzozych — a więc z ledwie 
czwarta część. Disczego? Taryfy osobowe są za 
drogie; gdyby były tańsze, więcej jeżdziłuby osób 
a wówczas i lokomotywy nie ciągnęłyky wagonów 
w czwartej części prożaych— a dochody kolei nie 
byłyby mniejsze aniżeli obecnie. Byłoby więe Je- 
piej dla kolei i publiczności. 


Węgierski minister bandłu Baro5z proje- 
ktuje zaprowadzenmie na węgierskich kolejach pan- 
į stwowych taryfy od przewozu osób, ułażonej wedle 
! przestrzen!. 


Sześć kategoryj misłoby ich być i tyleż oczy- 
i wiście con Szósta, która obejmowałaby największą 
przestrzeń, jaka na węgierskich kolejach penstwo- 
wych istnieje, byłaby najwyższą. Piata b;łaby 
nieco niższa, czwarta jeszcze niższa aż wreszc.8 
pierwsza, najniższa dla ruchu lokalnego. 
Jak też projekt ten przedstawia się w cyfrach 
co do odległości i opłaty ? 


Wrżźmy jako przykład szóstą kategorję taryfy 
osobowej, najdroższą tedy i u» największą prze- 
| strzeń obliczoną, obejmującą bowiem l:nję Bruck 
nad do Litawą-Krocstadtu. Odległuść tych dwóch sta- 
cyj wynosi 988 kilometrów, cz.s do odbycia po- 
dróży koleją 24 godzin. O:óż projektowana taryfa 
oznacza Za jazdę II klasą opłatę 6 zł., podczas 
gdy obecnie bilet jazdy La tę przestrzeń wynosi 
41 złr. W podróży tedy tam i napowrór oszczę- 
dzałby każdy 70 złr. Byłoby to rzeczywiice me 
małym postępem, gdyż siódmą część tylko wyno- 
siłaby w przyszłości cena jazdy koleją. 


Przy odbywaniu krótszych podróży, ceny nie 
zmniejszają się w tym samym stosunku — byłyby 
jednak w każdym razie znscznie niższe od dzisiej- 
szych. Wagony nie byłyby również napchane — 
ale zajęte bodaj w */, częściach a nie jak obeenie 
w '/, części; dochód zaś kolei jeśli się zważy, 
ża niz zachodziłaby już potrzeba udzielania zniżeń, 
| z których teraz zazwyczaj mogący płacić korzy- 
| stają, nie tylko nie zmniejszyłby się, .ale pod- 
| wyższył a skarb państwa, jako właściciel kolei, zro- 
( biłby dobry interes. 


Ides zaprowadzenia perta csebowego nie jest 
nową — żadne atoli państwo nia zabiera się du 
jej urzeczywistnienia — a Węgry, gdyby ją prze- 
prowadziły, miałyby nie małą zasługę, podobnie 
jak Anglia przed półwiekiem zasłużyła ua uią za- 
prowadzeniem porta listowego. 


W sprawie porta osobowego pisał już dawno 
Edmund Abonts w Austrii zajmował się tą kwe- 
stją ekonomista Teodor Hertzka, w najnowszych 
zaś czasach niemiecki pisarz Kdward Engel, który 
pracę swoją opatrzył tytułem „Reforma kolei“, 


EIo 
także 
ruch, czyli prąd wody rzecznej. Im raźniejszym 
ten prąd, ty. im silniejszem jest tarcie wcdy o 
ciało, tem  przyjemniejszą jest kąpiel rzeczna. 
Wielką rolę co do przyjemności i uczncia orze- 
źwienia, jakie kąpiel rzeczna sprawia, odgrywa 
nareszcie jakość ruchu wody. Pod tym względem 
są równie przyjemnemi, jak i skutecznemi kąpiele 
t. z. spadowe, jak np. ped śluzami, lub kołami 
młyńskiemi, gdyż obok miskiej stosunkowo cie- 
płoty wody. działa w takieh kąpielach także silne 
bicie jej o ciało. Najprzyjemniejszym jednak jest, 
jak wiadomo, fslisty ruch wody, czyli kąpiele t. 
| zw. talujące, których prototypem są kąpiele 
morekie. 
| Nietylko ciepłota wody, ale jeszcze bardziej 
| ciepłota powietrza musi być przyjemną, jeśli ką- 
| piel rzeczna ma byc skuteczną. Równocześnie — 
a warurek ten jest wazi jak największej — po- 
winno sloneczne eu pło i Światło działać na ciało. 
Z tego wynika, ż» dv kgnania się w celu leczni- 
czym należy wybierać tylko dnie ciepłe i słono- 
| czne. Wskazuje ram to zresztą już sam sustynkt, 
| 


gdyż tylko w takie dui czu'ewy pociąg do ką- 
pieli rzecznych. Rozumie się, że głos instynktu 
dochodzi .glko wtedy do świadomości naszej, jeśli 
nie jest przytłumionym i zayłuszorym mylnemi 
pojęciami i wyobrażeniami spaczonomi. 

Na pytanie, jak długo należy pozostawać w 
kąpieli rzeczuej, można z góry odpowiedzieć tyle, 
że najlepiej zostawać w niej tylko dotąd, dopokąd 
człowiekowi błogo, t. j. dopokąd nie zaczyna zię- 
bnąć napowrót. To zawisło, jak już wspomnia- 
łem, od indywidualnego nastroju nerwów, a więe 
od podmiotowego czucia osoby kąriącej się. Są 
csoby, mogące zaledwie jedną chwilę przebywać 
z przyjemacścią w kąpieli rzecznej; dla tych więc 
jest taka chwilowa kąpiel najskutrczniejszą. Inne 
osoby zaś mogą w kąpieli rzecznej pczostawać z 
przyjemnością kilka, kilkadziesiąt, a nawet kilkaset 
sekund. Z tego wynika, ża wyznaczanie chorym 
z góry. jak to czyniliśmy dawniej, aby pozostawali 
w kąpieli rzecznej 200, 300 a nawet i więcej se- 
kund, je:t radą wielce nierozważną. Jeśli bowiem 
chory, trzymając się tej rady, pozostaje w kąpieli, 
pomimo, że mu chłód, a nawet zimno już doku- 
cza, natenczas zamiast pomagać, szkodzi on £0- 

, bie, tj. bądź pogarsza chorobę już istniejącą, bądź 
j ściąga sobie w dodatnu jeszcze i nową, 
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auczyciełi szkół wyższych. 


Lwów 16. kwietnia. 
(Posiedzenie popołudniowe.) 

Posiedzenie popołudniowe, któremu przewo- 
dniczył również rektor dr. Piętak, rozpoczęło 
się o godz. 4. 

Przed przystąpicniem do porządku dziennego 
odczytał sekretarz telegram z Tarnopola, z zapro- 
szeniem tamtejszej reprezentacji miejskiej, ażeby 
następne waine zgromadzenie odbyło się w Tar- 
nopolu. 

Przystępując do porządku dzienego, uchwaliło 
zgromadzenie na wniosek refer. prof. dra Bu dzi- 
szewskiego: 

„Upoważnia się Wydział do wniesienia pety- 
cji do Wys. rady szkolnej o utworzenie w każdem 
gimnazjum, mającem zwyż 400 uczniów, tylu po- 
sad nauczycielskich nadetatowych, ile klas równo- 
rzędnych w ostatnich trzech latach stale w każdem 
z tych gimnazjów istnieje. 

Nadto przyjęto wniosek dodatkowy p. Ra. 
w era, ażeby wydział odniósł się ponownie do 
właściwych władz, by na przyszłość usteły dotych- 
czasowe interkalarja przy obsadzaniu posad nau- 
ezycielskizka i dyreksorskich. 

P. Grzębski domagał się, aby wniosek 
co do utworzeni» posed nauczycielskich nadetate- 
wych obejmywał w ogóle szkoły średnie, zatem 
i szkoły realne— wniosek upadł po przemówieniu pp. 
dra Germana, Soleskiego, dra Zathey i sprawozdawcy, 
z powodu, iż brak wszelkich dat statystycznych, 
któraby tę potrzebę udowodniały. 

Z porządku dziennego przystąpiono dalej da 
wniosków wydziału w sprawie przedstawionych 
przez p. Trzaskowskiego zasad, ma jakich mają 
być układane książki szkolne. 

Pierwszy referował prof. Sołtysik o zasa- 
dach odnoszących się do gramatyki łacińskiej 
i imieniem wydziału wniósł: 

Walne zgromadzenie uznaje trafność zasad, 
odnoszących się do gramatyki łacińskiej, o ile 
one ze względami praktyczności dadzą się pogo- 
dzić; nie zupełnie jednak zgadza się ze sposobem 


zastósowania tych zasad we wzorze podanyra 
przez dyr. Br. Trzaskowskiego. Nadto wyraża 
przekonanie, iż w nauce gramatyki łacińskiej 


można z dobrym skutkiem przez wszystkie lata 
jednej używać książki. 

Odczyt p. Sołtysika w tym przedmiocie przy- 
jęło zgromadzenie długo trwającym oklaskiem, a 
następnie uchwalono bez dyskusji zaproponowany 
wniosek. 

Następnie dr. 
o zasadach co do podręcznika 
skiej. 

Na wniosek p. Soleskiego uchwalono jednak 
przyjąć tylko do wiadomości ten referat z uwagi 
na to, że p. Trzaskowski nie jest obecny na zgro- 
madzeniu, za tem nie mnże w obronie swego 
wniosku wystąpić. 

Tak samo postąpiono z referatem p. Ło m- 
nickiego co do podręcznika do botaniki dla 
niższych szkół średaich. 

Z kolei p. Czernecki przedstawił referat 
o potrzebie utworzenia w gimu. we Lwowie i 
Krakowie klasy przygotowawczej. Gdy jednak w 
dyskusji zabrali głos pp. Sokołowski i Mańkow- 
ski, a nadto jeszcze inni mowcy zapisani zostali 
do głosu, przewodniczący dr. Piętak odroczył dy- 
skusję nad tym przedmiotem do następnego 
puoktu: „Wniosek wydziału w sprawie miano- 
wania członków honorowych towarzystwa. 

P. Sołtysik reterował o nadanie tej 
zaszczytnej godności powszechnie, ,nanemu i 
crnionemu prof. tutejszego uniwersytetu drowi 
Bronisławowi Bad.iszewskiemu. Wydział 
4owarzy-twa — jak się wyraził p. sprawozdawca 
— pragnąc temu mężowi, tej ozsobia swego 
grona, tej chlutie całego n»rodu dać wyraz 
sze erej, z głębi serci płynącej wdzięczności 
i uzu:M'a za zasługi położone n polu nauki, 
jako tez około rozwcju towarzystwa w najtru- 
auiejszych latach jego żywota, wnosi: 
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Maciszewski referował 
dla historji pol- 


W ezżasie kąpieli rzecznej należy nacierać ła- 
gcówa całe całe, a przedewszystkiem części cho- 
a sa „rzystępnemi, oprócz tego może cho- 
TY przesnedzać Się, iub piywać, jeśli cierpienie 

pozwala. Pe kąpieli zaś należy prze- 
loúcu dotąd, dopokąd się człowiek 
ONET To objawia się, jak wiado- 
©, waue weles brzy,eitnem i bogiem. 
D tes. „cu sioreczno-puwietrznych 
jzakładaca przyrodo-leczniczych. 

W żxępieit powinuo, jak to już wspomniałem, 
slensizro ciepłu i światło działać ca ciało. W wie- 
- si jest ateli bardzo ważnem, wygrze 
wac mfo na słońcu także przed kąpielą ipo niej, 
czyj, wyrażająć się buineologieznie, łączyć kąpiele 
rzeczne ze słonecznemi i pawietrzue- 
mi Dzieje się to w teu spos.b, że się na stoń- 
ca leży lub przechadza zwłaszcza bos po p'as- 
ku, ocgrzanym przez słońce. Głowę osłania się 
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VI. Walne zgromadzenie Towarzystwa 


przywiu sapeiuszem, lub parasolką, reszta cała ; 


zaś jest, iie można, cbnażoną. Wiadomo, że ch'op 
cy wie;scy. kierując się instynktem, używają pa 
wie zawsza tych kąpieli kombinowanych. Także 
w morskich zakładach s„ąpielowych jest ten 
sposób kąpania się dość rozpowszechnii nym. Otóż 
tą drogą udzie już od dawna Rikli, kiero- 
wnik zakładu wodoleczniczego w Veldes. Ką- 
piel- słoneczne i powietrzne odgrywają tam rolę 
bardzo ważną i głównie im zawdzięcza zakład V: l- 
deski owa głosną sławę, jakiej w świecie używa. 

Rikli nie jest lekarzem dyplomowanym; to 
też może nie wie, ze slpejskie i nadmtrskie uzdro- 
wiska klimatyczne zawdzięczają wieiką część swej 
skuteczności wpiywowi Światła i ciepła słoneczne- 
go. Pomimo to on pierwszy poznał, o iie mi 
wiadomo, całą doniosłość kąpieli słoneczno-po- 
wietrznych, a przynajmniej ou pierwszy zaczął je 
łączyć systematycznie z wodnemi. Fakt ten jest 
wielce ciekawym dla tego, że podobvie jak nie- 
lekarz Pryśnie jest ojcem nowoczesne; Hydro- 


i 


| professores.“ 


terapji, tak też nielekarza Rikliego należy uwa- 


Żać jako ojea sposobu leczenia, o którym tu mo- 
wa. Jest to ześsposób jak najzbawienniejszy. gdyż 
dopioro to połąezenie wody ze słońcem i powie- 
trzem dokończyło dzieła Pryśnica, to znaczy, 
dopiero za pomocą tego połączonego ieczenia osią- 
gamy rezultaty takie, jakich za pomocą samej wo- 
dy osiągać mie podobna. Leczenia A la Rikii 
posiada oprócz tego tę zaletę, Że nietylku usuwa cho- 
roby, ale przeistacza oraz cały ustroj tak, że go 
odmładza poniekąd. Osiąga zaś jedno i drugie 
w sposób równie prosty, jak i przyjemny. Tyczy 
się to szczególnie poprawnego leczenia tego ro- 
dzaju, które wyklucza wszystko to, co jest zbyte- 
eznem, lub nieodpowiedniem, a zatrzymuje tj so 
to, co stanowi istotę rzeczy. (C. d. n.) 


Walne zgromadzenie mó'anuje dra Broni- 
sława Radziszewskiego pierwszym hono- 
rowym członkiem Towarzystwa nauczycieli szkół 
wyższych. 

Zgromadzenie długo trwającemi 
przyjęło przez aklamację ten wniosek. 

Nastąpnie p. Soleski postawił taki sam 
wniosek co do dyrektora tutejszego gimnazjum 
dr. Zygmunta Samolewicza. P. sprawi- 
zdawca w dłuższem wywodzie podniósł pożyte- 
czną działalność szanownego dyrektora od chwi- 
li, gdy w naszych szkołach przywrócono język 
macierzysty. Jaką zasługę poniósł p. Sam-lewicz, 
opracująt wówczas podręczniki polskie dla 
pojedynczych przedmiotów szkolnych, podręczni- 
ki, których brak nader dotkliwie uczuw.ć się 
dawał. I ten wniosek wydziału przyjęło zgroma- 
dz:nie hucznemi oklaskami. 

Na tem po-iedzenie zakończono o godzinie 
7. wi czór. 


oklaskami 


* * 


+% 


O godz. 8. wieczór zgromadzili się wszyscy 
pp. nauczyciele w sali Tow. Frohsin'u na wspól- 
ną ucztę. Pierwsze miejsee zaiął prezes Wydzia- 
łu Towarzystwa, rektor dr. Piętak, mając po 
lewej i prawej stronie dwóch świeżo mianowa- 
nych honorowych *złonków próf. dr. Radzi- 
szewskiego i dr. Samolewicza. 

Pierwszy toast wniósł rektor dr. Piętak w 
słowach następujących : 

Dalecy od przeceniania siobie samych, mo- 
żemy przecież to przyznać sobie, że Towarzystwo 
nasze, mimo pewnych z początku trudności, roz- 
winęło się w krótki» st sunkowo czasie bardzo 
pomyślnie. Cel wzniosły, który nam przyświeca, 
pociąga ku sobis coraz szersze koła nauczyciel- 
skie, a towarzysząca pracy szczerej sympatja i Ły- 
czliwość pozwalsją wróżyć dobrze o powodzeniu 
usiiowań naszych. Bez tej życzliwości wiele siły 
naszej zmarnowałoby się w bezpłodnych wytęże- 
niach, bo przedsięwzięć naszych urzeczywistnienie 
w znacznej części nie od nas zależy. Nasze my- 
śli, zapatrywania, dążności, mcegą przyoblec się w 
ciało jedynie z. przychylnem ieh uwzględnieniem 
ze strony wyższych władz szkolnych. Przychylno- 
ści tej doznajemy w samej rzeczy. Z zadowole- 
niem i wdzięcznością spotykaliśmy się z nią w la- 
tach dawniejszych, a w chwili bieżącej z pełnem 
zaufaniem zwracamy się do osoby dostojnika, który 
z woli Najjasuiejszego Pana rządzi krajem naszym. 
Jego Ekscelencja p namiestnik, przejęty głębo- 
kiem zrozumieniem doniosłości zadania szkoły, 
zajął się nią od pierwszei chwili z całą gorliwo- 
ścią męża stanu, dbałego o dobro kraju. Ojcowska 
jego pieczołowitość o rozwój szkół naszych, obja 
wiająca się wyraźnie w usiłowaniu poznania 080- 
biście ich stanu i potrzeb, napełnia nas otuchą i 
silną wiarą, że JE. ze znaną swą energją i skwa- 
pliwością poznane złe usunie, dostrzeżone braki 
uzupełni, a co dobre, sprawiedliwie oceni. Szero- 
kim poglądem obejmuąc wielkie swe zadania, 
czując siłę, by mu sprostać, chętnie widzi J. E. 
każde rzetelne usiłowanie, które w spełnieniu tego 
zadania może mu być pomocnem.  Dojrzał też p. 
namiestnik naszą pracę i ocenił ją życzliwie. Mo- 
żemy się poszczycić, że J. E. od chwili objęcia 
rządów w kraju, darzy Towarzystwo nasze tą s.mą 
przychylnością, jakiej i dawniej nam nie skąpił, a 
ztąd dla nas zachęta do zdwojenia gorliwości w 
krzątaniu się około zagadnień, zmierzających do 
rozwoju szkół naszych, bo silną jest rękojmia 
skuteczności pracy naszej. 

Z tą dobrą wróżbą rozpoczęliśmy czynności 
w roku ubiegłym, jej się należy hołd w koleżeń- 
skiem naszem zebraniu. Wnoszę więc toast, który 
mi płynie z głębi serca: J. E. p. namiestnik 
dr. Kazimierz Badeni niech żyje! 

Toast ten- powitali zgromadzeni bucznemi 
oklaskami. 

Następnie toastowaii pp.: Soleski podniósł, że 
jego ideałem jest Towarzystwo, na cześć więc 
tego ideału wzniósł toast. 

Dr. Staaecki na pomyślność pojedyńczych kół 
nauczycielskich. 

Dr. Radziszewski na cześć kraj. rady szkol- 
nej, która jest orędowniczzą w usiłowaniach To- 
warzystwa. 

Habura na cześć duchowieństwa w ręce ks. 
dr. Lenkiewicza. 

Dr. August Sokołowski na cześć byłego pre- 
zesa Towarz. dr. Radziszewski: go. 

losp. Baranowsk: w imię zasad wspólnej 
pracy około szkolnictwa ludow: go w ręce dr. Sa- 
molewicza. 

Dr. Zathey na cześć koła lwowskiego i cen- 
tralnego zarządu w ręce rektora Piętaka. 

Dr. Piętak na cześć prezesów kół w ręce 
prezesa koła krakowskiego. 


Librewski toast na cześć wszystkich ko- 
legów. i 
Mańkowski na cześć wspólności i miłości 


Polski iyRusi. 

Parylak z okazji 40-leiniego jubileuszu pracy 
nauczycielskiej dyrektora Bronisława Trzaskow- 
skiego, wzniósł toast ua jego pomyślność. 

Dr. Ćwikliński na cześć komiteta gospodar- 
sziego, którj zajmował się urządzeniem całej uro- 
nzystości. 

Dr. German toast „Kochajmy się* w tem zro- 
zumieniu, aby nauczyciela kochali siebie, kraj i 
młodzież. 

Wajgel na zgodę uniwersytetu ze szkołami 
średniemi 

Dr. Żuliński na cześć dziennikarstwa. 

S»leski na cześć nauczycieli ludowych. 

Rawer na cześć rodziny w ręce radcy sądo- 
wego Pawła Simonowicza. 

Simonowicz na cześć całego stanu nauczycie:- 
skiego 

Rawskowicz w imieniu dziennikarzy podzię- 
kował za toast wzniesiony na ich pomyślncść, wy- 
rażając życzenia słowami: „Pereat suplentura vivant 
Toast ten wywołeł żywe ovilashi. 


DZIENNIK POLSKI z dnia 18. Kwietnia 1889. 


W końcu prawdziwe uznanie należy się człon- 
kom wydziału Towarzystwa, którzy podczas uczty 
z całem poświęceniem pełnili funkcje gospodarzów, 
a w szczególności pp. Mańkowskiemu, Dołżyckie- 
MU, Librewskiemu i Ni .mentowskiemu. 

* 


x 
Lwów 17. kwietnia. 

Trzecie posiedzenie rozpoczęło się © godzinie 
10. rano. Przewodniczył prezes dr. Piętak. 
Jako sekretarz funguje prof. Wojeik. Obradowano 
dalej nad utworzeniem klas przygotowawezych. 

Prof. Sokołowski Aug. z Krakowa postawił 
wniosek następującej treści: „Zgromadzenie po- 
leca wydziałowi Towarzystwa zebrać daty sta- 
tystyczne, porównać je i zbadać, o ile klasy 
przygotowawcze przyczyniają się do lepszego postępu 
uczniów. 

Za przyjęciem wniosku wydziału przemawiał 
ks. dr. Lenkiewicz. 

Prof. Gedrojć postawił następujące wnioski: 

1. Zgromadzenie uznaje w zasadzie korzyść 
przez utworzenie kursu przygotowawczego. 

2. Poleca wydziałowi, ażeby się starał za- 
prowadzić kursa przygotowawcze we wszystkich 
szkołach średnich, w których liczba uczniów prze- 
wyższa 400. 

Po dłuższej dyskusji w której wzięli udział 
pp. Baranowski, Mańkowski, Żuliński, Petelenz, 
dr. Niementowski, Kubisztal i prof. Rawer, 
ten ostatni stawia wniosek: 

„Sprawę tworzenia klas przygotowawczych 
przekazuje się wydziałowi do ponownego grunto- 


wnego zbadania z porozumieniem z kołami To- 
warzysiwa i do zdania sprawy na najbliższem 
zgromadzeniu”. 


Po wyczerpaniu dyskusji i przemówieniu re- 
ferenta przyjęto wniosek profesora 
Gedrojeia. 

Następnie przewodniczący dr. Piętak, zwra- 
cając się do obecnych na posiedzeniu profesora 
dr. Radziszewskiego i dyrektora Ša m o- 
lewicza, komunikuje im wczorajszą uchwałę 
walnego Zgromadzenia, mianującą ich pierwszymi 
hkonorowymi członkami Towarzystwa. 

Dr. Z. Samolewicz dziękuje serdecznie 
za zaszczyt, jakim go obdarzono i przyrzeka, że 
nie będzie go uważał za panis bene merentium, 
ule i w przyszłości pracować będzie około Towa- 
rzystwa, które wytknęło sobie tak wzniosłe i pię- 
kne cele. (Hucene oklaski). 

Wśród grzmiących oklasków wstąpił na try- 
bunę dr. Radziszewski, który również podziękował 
walnemu zgromadzeniu za nadanie mu zaszczytnej 
godności. 

Na wniosek dr. P+telenza przyjęto bez dy- 
skusji wniosek koła krakowskiego (przedstawiony 
przez referenta dr. Augusla Sokołowskiego) 
w Sprawie potrzeby zakładania nowych gimnazjów 
w naszym kraju. 

Wniosek ten brzmi: 

„Walne zgromadzenie z uwagi na przepelnie- 
nie naszych gimnaziów, jakoteż ze względu na 
wynikające ztąd niedogodności w zakresie dydakty 
cznym i pedagogicznym; poleca Wydziałowi To- 
warzystwa, aby wypracował odpowiedni memorjał 
i przedłożył go Kołu polskiemu w Wiedniu z prośbą 
o poruszenie tej ważnej sprawy przy najbliższej 
rozprawie budżetowej w radzie państwa i wyjedna- 
nie u rządu odpowiednich kredytów na zakładanie 
nowych szkół średnich w Galicji. 

Bardzo interesujący był referat dra Fran- 
ciszka Byliekiego o wnioskach koła krakow- 
skiego w sprawie nauki śpiewu w szkołach Śre- 
dnich. 

Nader trafne uwagi dra Byliekiego o dotych- 
czasowej wadliwej nauce śpiewu w naszych szko- 
łach średnich, przyjęto hucznemi a zasłużonemi 
oklaskami. 

Referent wnosi : 

Walne zgromadzenie uchwali : 

1. Pożądanem jest, aby nauka śpiewu, jako 
przedmiotu nadobowiązkowego w szkołach śre- 
dnich, odbywała się metodycznie podług jedno- 
litego prozramu i odpowiedniej książki szkolnej. 

2. Celem zapewnienia tej nauce jostępu i 
Żywszego udziału uczniów, pożądaua jest kontrola 
i hospitacja, którąby można powierzyć jednemu 
z nauczycieli zakładu. 

Po przemówieniu hr. Przeździeckiego, dra 
Maciszewskiego, Niemeutowskiego, Służewskiego 
wnioski psstawicne przyjęto jednogłośnie. 

Przyjęto nadto dodatkowy wniosek p. Grzęb- 
skiego: „Ramunerację za naukę przedmiotów 
nzdobowiązkowych należy w Galicji unormować 
według tej skali, jaką zastosowano w innych pro- 
winejach.* 

W dalszym ciągu posiedzenia odczytał ksiądz 
dr. Aleksander Pechnik nader obszerny r: fe- 
rat o wnioskach koła tarnowskiego w 
sprawie kształcenia kandydatów na 
nauczycieli szkół średnich. 

Referat swój zakończył ks. Pechnik następ- 
jącemi wnioskami: 

1. Walne zgromadzenie uznaje potrzebę se- 
minarjów dla nauczycieli szkół średnich, w któ- 


,rychby kandydaci przyspasabiali się do swojego 


Dr. German wniósł zdrowie Soleskiego, który ` 


jest filarem Towarzystwa. 


Jaworowski na cześć znakomicie redagowa- ` 
nege czasopisma szkolnego Muzeum w ręce reda- 


ktora dr. Maciszewskiego i Mańkowskiego. 


W końcu toastowali jeszcze pp.: Żmudziński, ` 


na cześć dr. Owiklińskiego, Owikliński profesorów 
prawa, Petelenz przyszłego wydziału medycznego, 
Soleski techników, Waujgel dyrektora „Sokoła“ 
Durskiego. 

Przyznać trzeva, Że wszys”y uczestnicy wy- 
nieść musieli ztego zebrania, jaknajmilsze wszom 
nienie, gdyż prócz toastów oficjalnych i nieoficjal- 
nych pp. nauczyci:le w mniejszych kółkach przy- 
miaali couie dawn odrawiali znajomości, 
komunikują? se”! „e poczynione w swym 
zawadzie spostrzeżenia. 4 przyjemnością również 
imusimy pouniesć, iż zebranie mimo późnej pory, 
ani na chwilę nie straciło cechy poważnej uro- 
czystości, 


zawodu otrzymując pewne wskazówki, dotyczące 
p*dag'gii i dydaktyki od doświadczonego dyrektora 
a nadto przysłuchując się od czasu do czasu lek- 
ejem najlepszych niuczycieli. 

2. Walne zgromadzenie uznaje za rzecz pożą- 
daną. ażeby w wykładach uuiwersyteckich i w 
przepisach egzaminacyjnych uwzględniano wię- 
cej, niż się dzieje to obeenis, potrzeby szkół sre- 
dnieh. 

8. Przed złożeniem egzaminu kwalifikacyjnego 
nikt nie powinien być przypuszczonym do praktyki 
nauczycielskiej. 


KRONIKA 


Nskrologja. Hr. Rudolf Kinsky zmarł d. 14. 
lm. we Wiedniu przeżywszy lat 74. Zostawił majątek, 
oceniony na 12 do 15 miljonów. 

Kalendarz. Czwartek (18.): Wieczerza Pańska. 
Wschód słońca o godzinie 5. min. 15, zachód o 
godzinie 6. min. 46. 

Kalend. myśliwski W kwietniu wolno po- 
lewać na cietrzewie i głuszce (koguty) przez cały 
miesiąc, do 15. tylko na dropie, pardwy i ptactwo 
błotne i wodne w gólności, do 20. zaś na słonki. 

Mianowania. Lwowski wyższy sąd krajowy za- 


mianował praktykanta sądowego Władysława Freunda | 


auskultantem sądowym, 

Stypendjum. Namiestnik nadał opróżnione sty- 
pendja z fundacji im. Karoliny Glinieckiej o rocznych 
105 złr., począwszy od roku szkolnego 1888/9, Wło- 
dzimierzowi Kosteckiemu, słuchaczowi II., i Zenobju- 
szowi Kopystiańskiemv, słuchaczowi I. roku prawa 
w uniwersytecie lwowskim. 

Dar. Cesarz udzielił gr. kat. komitetowi para: 
fialnemu w Serwerach, w powiecie złoczowskim, na 
restaurację cerkwi, zapomogi w kwocie 100 złr. 


= Z Z ZO WZ Z O Z A W R Z NZ AZ ZZ ZACZ ZZ Z ZZA ZEE Z Z Z W Z WAZA WZA RAN a, 
— e—a ZZ Z > R ZZ RAMI O A ZO 


Temperatura. Barometr idzie w górę. Średnia 
temperatura wczoraj była -|- 43°C., najwyższa 
-}- 11 0°C., najniższa -+ 08°C. w nocy. 

Na dziś zapowiada stacja spostrzeżeń Szkoły po- 
litechuicznej: Wiatr z zachodniej strony, Średnia tem- 
peratura doby około -|- 3°C., stan nieba zmienny, 
a powietrze miernie wilgotne; deszcz, opad nie- 
znaczny. 

Niedobór wystawy krajowej krakowskiej, urzą- 
dzonej w roku 1887, dochodzący sumy 20.000 złr., 
dotąd nie został pokryty. Komitet wykonawczy wy- 
stawy postanowił przeto rozłożyć sumę niedoboru na 
ogół członków komitetu pełnego i w myśl uchwalo- 
nej gwarancji zażądać od wszystkich członków roli- 
darnego jej zapłacenia. 

Wydział lekarski uniwersytetu Jagiell. upo- 
ważnił na onegdajszem posiedzeniu swego dziekana 
prof. dra Rydygiera, aby na najbliższem posiedzeniu 
wydziału złożył imieniem tegoż podziękowanie profe- 
sorowi Korczyńskiemu za to, iż pestanowił nie opu- 
szczać kated y i miasta. 

Fundacja Kazimierza Prus Petryczyna. Spra- 
wozdanie Wydziału krajowego z zarządu tej fundacji 
dla kształcącej się młodzieży polskiej, za rok 1888 
wykazuje: A) w dochodach: 1. zapas początkowy 
987 złr. 87 et. gotówką, 111.655 złr. efektami; 2. 
odsetki od efektów 5.075 złr. 25 et. gotówką; 3. 
gotówka za spieniężone efekta 122 złr. 38 ct, 4. 
efekta zakupione 1.207 złr. 25 ct.; 5. zwrot nadpła- 
conego stypendjum 78 złr. 75 ct.; 6. gotówka prze 
niesiona z majątku obrotowego 987 złr. 87 ct. Suma 
dochodów 7.262 złr. 12 ct. gotówką, 112.862 złr. 
25 ct. efektami. B) w wydatkach: 1. Stypendja 
4.741 złr. 28'/, ct. 2. Drobne wydatki adu inistra- 
cyjne 8 złr. 43 et. 3. Gotówka wydana na zakupno 
efektów 1.143 złr. 49 ct. 4. Efekta spieniężone 132 
złr. 88 et. 5. Gotówka przeniesiona do majątku za- 
rodowego 987 złr. 87 ct. Suma wydatków 6881 
złr. 2*/, et. gotówką, 132 złr. 38 ct. efektami Z po- 
równania z sumą dochodów okazuje się zapas z koń- 
cem r. 1858 881 złr. 9'/, ct. gotówką, 112.729 złr. 
87 et. efektami. Z porównania zapasu ostatecznego, 
po strąceniu zaległych należytości biernych 258 złr. 
35/, ct, z zapasem początkowy, okazuje się w 1na- 
jątku fundacji ubytek w gotówce 865 złr. 13 ct., 
zaś w pizyros* w efektach 1.074 złr. 87 et ; zatem 
ogółem przyrost majątku w kwocie 209 złr. 74 et. 

Ato tego roku ma się stawić do wojska? 
Według postanowień przejściowych nowej ustawy i 
przepisów sankcji ustawy wojskowej ci, którzyby na 
podstawie starej ustawy zaliczeni byli do pierwszej 
klasy popisowej,j a więc urodzeni w r. 1869, nie 
będą tego roku powoływani, a zarówno przy tego- 
rocznym pobrze, jak i wszelkich innych następnych, 
stanowić będą najniższą klasę poborową ci, którzy 
w tym roku kończą 21 rok życia; do dwóch zaś 
następnych klas zaliczono o rok lub dwa lata od nich 
starszych. W bieżącym roku więc stawić się mają 
do wojska urodzeni w latach 1868, 1867 i 1866. 

Uwilnionym od służby wojskowej może być 
przez komisję poborową tylko notoryczny kaleka, w 
którym tv wypadku stawić się musi jeszcze później 
przed drugą komisją asenterunkową, celem powtór- 
nego zbadania. Jeżeli się zaś popisowy z ostatniej 
klasy okazuje do czynnej służby za słabym i za 
mało fizycznie rozwiniętym, to albo zaraz zostanie 
wcielony do rezerwy uzupełniającej lub obrony kra- 
jowej, albo też może być dodatkowo w czwantej 
klasie, a więc o rok później, powołany do stawienia 
się jako popisowy. Wszelkie inne dotąd praktyko- 
wane uwolnienia ustają według nowej ustawy i ustać 
muszą, gdyż w przeciwnym razie obie rezerwy uzu- 
pełniające, wojska i obrony krajowej, nie zyskałyby 
potrzebnej liczby rekruta. Jedyny pod tym względem 
stanowią wyjątek kandydaci stanu duchownego, którzy 
będą wprawdzie w ewidencji rezerwy uzupełniającej, 
lecz od wszelkiego Jodzaju ćwiczeń, a nawet od 
zgromadzeń kontrolnych, będą uwolnieni. 

Do służby w rezerwie uzupełniającej przydzie- 
l ni zostają: a) kandydaci stanu duchownego, którzy 
nadto obecnie uwolnieni będą od stawania na zgro- 
madzeniach kontrolnych; b) nauczyciele ludowi; e) 
posiadacze własności ziemskiej. która wyżywić może 
najmniej 5 osób, a której dochód nie przechodzi tej 
miary czterokrotnie wziętej ($ 38); d) reklamujący 
się na podstawie stosu ków rodzinnych ($ 34); e) 
mniej zdolni fizycznie; f) nadliczbowi, tj. ci, których 
spotkał ten szczęśliwy wypadek, iż z porządku sta- 
wili się przed komisją asenterunkową w chwili, gdy 
wzięto już przepisaną liczbę rekruta. 

Służba wojskowa w tej rezerwie uzupełniającej 
lżejszą będzie od zwykłej o tyle, że zamiast 8 lat, 
służyć się będzie prezencyjnie tylko 8 tygodni. Atoli 
żołnierz taki nie dosłuży się żaduej rangi — pozo- 
stanie na cały czas 12 lat zwykłym szeregowcem i 
w tym charakterze wystąpi w czasie wojny. 

Sędzia śledczy dr. Kownacki wydał odezwę, 
donoszącą o wypadku onegdaj w naszem piśmie za- 
notowanym, zaginięcia Tekli z Karczmaryków 1. ślu- 
bu Glińskiej, 2. ślubu Trojanowskiej, żony stolarza 
z Winnik, która wyjechała ztamtąd w połowie lipca 
1888 do Krakowa, gdzie bawiła przeszło 4 tygodnie, 


następni przez 3 tygodnie mieszkała w Gródku, a 
dnia 13. września 1888 bawiła we Lwowie i przy 
tej sposobności odebrała z kasy oszczędności do 


1000 złr. Od tej chwili ślad po Tekli Trojanowskiej 
zaginął. Istnieje podejrzenie, że Tıkla T.ojanowska 
w sposób tajemniczy z tego świata zgładzoną została, 
albowiem mężczyzna, w którego towarzystwie dom 
męża swego opuściła, sprzedawał jej suknie, pościel 
i kosztowności w Przemyślu, co śledztwo sąduwe 
stwierdziło. 

Trojanowska liczyła lat 30—33, była średniego 
wzrostu, blond włosów, niebieskich oczów, twarzy 
ściągłej i chudej o bladej cerze, dość dobrej tnszy, 
miała na szyi pieprzyk lub brodawkę, ubierała się 
po małomiejsku a czasami w kapeluszu. 

Uprasza się wszystkie osoby, któreby o Życiu 
lnb śmierci Trojanowskiej miały wiadomość, by o 
tem donieść zechciały bądź ck. sądowi karnemu we 
Lwowie, bądź władzy bezpieczeństwa. 

Zakład djetetyczny otworzył dr. Skórczewski 
w Krynicy w willi swej „Witołdówka*. Leczenie ró- 
żnych chorób za pomocą hygjeny i djety jest równie 
stare, jak medycyna ; 
wypowiedziane w broszurze dra Skórczewskiego, i 
przykłady djet, jakie pedaje, świadczą wymownie, że 
pabliczność niesłusznie przyzwyczaiła się identyfiko- 
wać djetę z głodzeniem i że mnóstwo chorób, 
jak: choroby serca, nerek, cukrówkę, artrytyzm, oty- 
łość, niedokrewność, blednicę, zimnicę, wątłość, krzy- 
wicę (choroba angielska), choroby nerwowe (hysterja 
itd.), choroby przewodu pokarmowego i t. d., najpe- 
wniej usunąć się dadzą leczeniem djetetycznem. 

Arcyks. Stefanja konferowała obszernie z Jo- 
kajem, który przybył do Miramare, względem dal- 
szego wydawnictwa dzieła: . Austro-Węgry w słowie 
i obrazach”. 

O samobójstwie w pociągu adwoxata przysię- 
głego Klemensa Zana, syna Tomasza, nadchodzą z 
Wilna bliższe szczegóły: Sp. Kleinens Zan jechał z 
Białegostoku do Wilna, gdzie stale mieszkał. Za Gro- 
dnem prosił konduktora, żeby go obudził przed Wil- 
nem, co teź ten uczymł o 5 wiorst przed miastem. 
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Jadący w tymże wagonie I. klasy usłyszeli nagle w 
coupé, zajmowanem pr.ez Zana, wystrzał. Na podło- 
dze leżało martwe ciało. W ręku nieszczęśliwy trzy- 
mał rewolwer, silnie ściśnięty. Dokonana sekcja 
stwierdziła, iż śmierć nastąpiła w skutek silnego 
uszkodzenia mózgu. Przyczynę samobójstwa przypi- 
sują anormalnemu stanowi umysłu zmarłego, c0 zre- 
sztą w rodzinie Zanów było dziedzicznam ; rozstrój 
umysłowy cierpiał ojciec zabitego, brat zaś jego jest 
od lat kilku na kuracji w szpitalu obłąkanych w 
Paryżu. Sp. Klemens Zan zostawił żonę i pięcioro 
drobnych dzieci. 


Ceremonja mycia nóg w Burgu nie odbędzie 
się w tym roku po raz pierwszy od lat czterdziestu 
z powodu żałoby. Wybrano jednak 12 starców i 
tyleż staruszek i obdarzono hojuie z prywatnej szka- 
tuły cesarskiej. 


Skład armji austro-węgierskiej co do narodo- 
wości jest następujący: 227.230 Niemców, 174.268 
Czechów, 172.334 Madiarów, 78.515 Kroato-Serbów, 
150.288 Polaków i Rusinów, 42.276 Rumunów, 
27.518 Słoweńców, 15.669 Włochów. Słowianie ra- 
zem stanowią cyfrę 480.000, czyli o 217.000 wię- 
cej jak Niemcy, a 258 więcej jak Węgrzy. Jeżeli 
zaś z jednej strony weźmiemy Niemców i Węgrów 
razem, a z drugiej Słowian, to ci ostatni wykazują 
większość 31.119. Jakże smutno wygląda wobec tego 
stan faktyczny nadający Węgrom i Niemcom tak silną 
przewagę w armji. 

Nie chcemy być Prusakami ! W Luksemburgu 
śpiewa lud piękną narodową pieśń, która nazywa :ię 
„Smok ognisty”. Jest to rodzaj ody do loko- 
motywy, w której Luksemburczycy wypowiadają ży- 
czenie, aż:by kolej żelazna przywoziła do nich wszyst- 
ko co n'jlepsze i najpiękniejsze na świecie, ale za- 
razem proszą, by nie przywoziła im cudzoziamczyzny 
a nie wywoziła uczuć patrjotyzmu i wolności z kraju... 
Piosnka ta kończy się słowy: 

Belgu! Francuzie ! Germanie ! 
Przybądź więc do nas w gościnę ; 
Kto na ziemi naszej stanie, 
Zmajdzie tu dom i rodzinę. 

Losu darzeni łaskami, 

Nie chcemy korzystać z nich sami. 

Owoż deputowani i publiczność luksemburska, 
witając księcia tą pieśnią, śpiewali dwa wiersze — 
jak donoszą dzienniki niemieckie — nieco inaczej, 
a mianowicie tak : 

„My się rządzić chcemy sami, 
Nie chcemy być — Prusakami !“ 

Jak conosi Fremdenblatt księciu ta pieśń się 
tak podobała, że kazał ją sobie jeszcze raz powtó- 
izyć, a Luksemburczycy z ocłotą śpiewali i powta- 
rzali „Nie chcemy być Prusakami*. Pieśnia ta wska- 
zał naród księciu bardzo wyraźnie swe zapatrywania. 


Sprawa Boulangera z redaktorem Zndóp. Belge, 
o którym miał jenerał powiedzieć, że wziął od mini- 
stra Constansa 20.000 franków za puszczanie w obieg 
wiadomości o konferencjach Boulangera z ks. Wikto- 
rem Napoleonem, zakończyła się w ten sposób, że 
gdy świadkowie redaktora:  jenerał-porucznik Colli- 
gnon i podpułkownik Merckelbach, zażądali wyjaśnie- 
nia od Boulangera, pełnomocenicy tegoż Dillon i Edm. 
Turquet sprostowali podsunięte "oulangerowi słowa 
w ten sposób, iż tenże miał cświadczyć:  „Jeżeliby 
Constans zapłacił Indóp. Belge 20.000 franków, to 
nie pisałaby ona inaczej.“ — Swiadkowie rzeczonego 
dziennika uznali powyższe oświadczenie za wystar- 
czające i zaniechali dalszych kroków w tej mierze, a 
protokół, podpisany przez czterech Świadków, opubli- 
kowano w onegdajszej Indóp. Belge. 

Przedwczesny smutek. Niemcy, zamieszkali 
w Nowogrodzie wołyńskim, opłakiwali niedawno ks. 
Bismarka, którego uważali za nieboszczyka. Kijow. 
Słowo z 24. marca donosi, że po przybycin dyli- 
żansu pocztowego do Żytomi:rza, rozeszła się po 
mieście wiadomość, przywieziona przez jednego z 
przybyłych, jazoby jeden z Niemców żytomirskich 
otrzymał depeszę z Berlina o śmierci kanclerza Nie- 
miec, ks. Bismarka. Wiadomość powyższa zasmuciła 
wielce Niemców, zaiaieszkałych w mieście i kolonjach 
okolicznych, a chociaż wielu z nich wątpiło o pra- 
wd.iwości informacji prywatnej, jednakże tegoż sa- 
mego dnia w jednej ze szkół niemieckich odprawiono 
nabożeństwo za duszę zmarłego rzekomo żelaznego 
księcia. Pastor miejscowy miał mowę pogrzebową, 
mówił o zasługach i czynach Bismarka, poczem 
Niemcy jęli się piwa i pili za zdrowie następcy 
kanclerza i 6ałego Vaterlandu. Dopiero w parę dni 
potem otrzymano wiadomość, że smutek i toasty były 
przedwczesne, bo mniemany nieboszczyk żyje i oczy- 
wiście następcy nie zamianowano”. 

„Lilipuci*. W Petersburgu bawi obecnie znana 
w Warszawie trupa „liliputów*, dająca widowiska 
w jednym z t miejszych teatrów. Otóż kronikarz 
Petersb. list. opowiada ciekawe szezegóły o sile tych 
drobniutkieh aktorów. Rzecz się tak miała. Tropa 
zwidzała jedną z sal gimnastycznych. Oprowadzający 
zwrócił się żartobliwie do najmniejszego  „lilipnta*, 
Eberta, wskazując mu leżące na podłodze gwichty : 
— Spróbuj pan podnieść który. — Dobrze, ale o 
zakład — odpowiedział urażony „liliput“. — O co? 
— 0 bntelkę szampana. — A ile pan ważysz? — 
35 funtów. - A więc zgoda, o dwie, ale podniesiesz 
pan 80 funtów. — Podnioię 100. I rzeczywiśnie 
mały herkules podniósł 2'/, puda, czyli ciężar prze- 
wyższający trzykrotn e jego wagę. Takiej sztnki nie 
dokazał żaden atleta cyrkowy. 

Piękna uroczystość odbyła się onegdaj wie- 
czurem w tutejszem Towarzystwie muzycznem. W naj- 
liczniejszym komplecie zebrany chór mięszany Towa- 
rzystwa składał dyrektorowi swemu p. Schwarzow 
życzenia jako w wilję jego imienin. Imieniem pię- 
kniejszej połowy chóru przemówiła do solenizanta 
ciepło i serdecznie pani mecenasowa Tillowa, wrę- 
czając mu bardzo piękną batutę — poczem w krót- 
kiem przemówieniu żaznaczył p. Kulczycki za ługi 
p. Schwarza wkoło podniesienia ogólnego poziomu 
produkcyj muzykalnych Towarzystwa. 

Po gromkiem „niech żyje nam* przemówił je: 
szcze prezes Tow. dr. Jan Czajkowski, a nakoniec p. 
Kiezman złożył Życzenia w następnym udatnym wier- 
szyku: 

Wybaczcie moi państwo i ty dyrektorze, 

e do życzeń poprzednich i ja coś dołożę, 

Niech cię to nie żenuje, że Ki-ki z Mikada 
Jakby jaki dygnitarz sąd swój wypowiada. 

Boć wiadomo, że ten co niebios włada tronem, 
Nie każdemu pozwolił zostać Salomonem ; 
A że w dzisie, szych czastch, choć się nim kto zewie, 
Mimo to miast rozumu wióry miewa w głowie. 
Więe przyjm i od Ki:kiego tə eo szczerze czuje 

A co się tak mniej więcej niby definiuje : 

I co wnet zliczę, 
Otóż więc życzę: 

Ze dwustu amatorów samych tych od grania, 
Jeszcze raz taką liczbę takich od śpiewania, 

A wszystkich stauowiących tę najlepszą serię, 

Co to wiedzą gdzie piano — a gdzie ma być forte, 
Żeby na zawołanie twoje każdej chwili 

Z eudną punktualnością na próby chodzili. 

Niech ci się twoja ciężka a sumienna praca 
Wdzięcznością od ogółu, uznaniem odpłaca. 


— 


Przemówił jeszcze rozcznlony tą owacją p. 
Schwarz, a potem odśpiewaniem kilku kwartetów za- 
kończono tę piękną uroczystość, która wskazuje, jaka 
serdoczność łączy dyrektora z jemn podwładnymi 
amatorami. 
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Dyrekcja teatru hr. Skarbka zawiadamia po- 

siadających karty wolnego wstępu do teatru, że ta- 

kowe straciły z dniem 16. kwietnia swoją wartość. 

— Za zwrotem dotąd ważnej karty, można otrzymać 

nową w kancelarji teatrn (nr. 35. II piętro) codzien- 
nie od godz. 9. do 1. 


—— 


Wiadomości L terackie artystyczne. 


teatralny W czwartek, piątek i 

W niedzielę na do- 
artystów sceny lwow- 
komedja w 3 
wieczór 


Repertoac 
sobotę przedstawienia nie będą. 
chód Tow. wzajemnej pomocy 
skiej, popołndniu „Pospolite ruszenie”, 
aktach Abrahamowicza i  Ruszkowskiego; 


„Mikado“; w poniedziałek popołudniu „Dwaj zło- 
dzieje“, krotochwila ze spiewami w 3 aktach Auczyca; 
wieczór „Dwór w Władkowicach”, komedja w 4 


wa wtorek „Serce i ręka”, 
"we Środę po raz 
3 aktach 


aktach Przybylskiego ; 
operetka w 3 aktach Lecocqua; 
pierwszy „Rozkosze wiejskie", komedja w 
Wiitołda Traczewskiego. 
(En.) Operetka. 

z operetką „Serce i ręka”, 
jedno z nowszych dzieł kompozytora „Ksi: żątka” 
posiada też znane jego zalety : l-kkość, płynność me- 
lodji i nader zgrabne prowadzenie głosów i orkie- 
stry. Owej świeżości motywów, jaką sę lubujemy 
w „Angot”, „Girofle“ i „Książątku, w operetca 
„Serce i ręka“ nie spotykamy, niepodobna jednak 
twierdzić, aby muzyka tejże nie posiadała zupełnie 
warunków podobania się. Owszem, „błądzono tylko 
powtarzaniem zbyt częstem kupletów, wskutek czego 
muzyka osłuchuje się nader szybko i wreszcie W ca- 
łości swej nuży. Kilka numerów jednakże zasłnguje 
nawet na wyszczególnienie, np. duet w drugim sk- 
cie, taniec, boler, sekstet i parę ustępów drobniej- 
szych. Czem jednak onegdajsza opere:ka popsuła so- 
bie stanowczo swoja powodzenie, to librettem, skle- 
conem nader szablonowo i bezbarwnie. Żadnej po* 
staci charakterystycznej, ani jednej sy uacji komicz- 
nej, zupełny brak dowcipu lub nawet jakichś nieco 
nowszych pomysłów. Na każdym kroku ubóstwe 
w całem tego słowa znaczeniu, uwydatnione jeszcze 
silniej rozwlekłeścią i nieznośnie długiemi antrakta- 
mi. Jeżeli operetka ma utrzymywać się Średnio, to 
należy poskracać wszystkie knplety. 
Wykonanie było dobre, o 


bladości wszystkich ról. Pani 
wdzięczna i niezrównana, w roli Micaeli nie ma tego 


powodzenia, jakie zwykle odnosi. Nawet w arty- 
stycznych jej rękach nie daje się z takiego mdłego 
materjału nie uczynić. Podobnie Ei powiedzieć o 
nieznacznych rolach pani Skalskiej i pp. Myszkow- 
i Skalskiego. 
x Laskowski nie byłby złym, gdyby Śpiewał 
czyściej... Stosunkowo bardzo szezęśliwie wyszedł w 
roli Moralesa p. Senowski, kuplety zas jego były w 
pierwszym akcie jadynym numerem przez publiczność 
oklaskiwanym. Dyrekcja nie licząc na większe po- 
wodzenie opgretki, nie usiłowała wyposażyć jej zbyt 
wystaw 
"ar smig sa“ zajmuje się nietylko spra- 
wami oatatnich dm, jak rautem panieńskim, odezy- 
tem p. Mniszcha, wykładem p. Wszelączyńskiego, 
komedją pp. Abrahamowicza i Ruszkowskiego, ale 
także życzeniami wielkanoenemi, które będziemy sobie 
za dni kilka składać i splwetkami "aka, ; 
re w rzeczywistości dopiero się nkażą 
4 Bardzo ny i wesoły obrazek „Walka ży- 
wiołów", ołówka p. Tepy, sylwetka p. "Abrahamo- 
wicza, portret Śp. a Biesiadeckiego, uznpełniają 
piękną całość ostatniego numeru Smigusa. 
P. Rodoć zamieścił w tymże nnmerze wiersz 
„Po raucie", p. Fr. Kon. mówi „0 kob etach w poe- 
zji“, a p. R. T. opisuje w zgrabny sposób tarapaty 
Świąteczne. 
st - mące" ~- 
Bospodarstw:, km mysł i i hasdel. 
Choroby zwierzęce. Od dnia 4. du 10. kwietnia 
b. r. sprawdzono W kraju z chorób zaraźliwych zwie - 
rzęcych: Za razę pyskową i racieową: u by- 
dła i świń; w Jakóbówce i Żusowie (pow. horodeński), 
w Suchodole (pow. husiatyński), w Gorliezynie (pow. 
łańcucki), w Kościelnikach (pow. krakowski), w Sow- 
kach (pow. kołomyjski), w Janczynie (pow. przemyślań- 
ski), w Stenisławowie (pow. stunisławowski), w Bueuno- 
wie (pow. tarnopolski), w Tłumaczu (pow. tłumacki), w 
Uhrynkowcach 1 Koszyłowcach (pow. zaleszczycki), w 
Jezierny (pow. złoczawsku). Nosaciznę u koni: w 
w. rohatyński). 
Ew -i Kokra e czasu z chorób zaraźliwych 
zwierzęcych wygasły: Zuraza py skowa i racie 
cowa: w Iwanówce (pow. trembowelski), w Targowicy, 
Zakrzewcach i Jezierzanach (pow. słamacki). 
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Przegląd po: ityczny: 
* Zaburzenia w kantonie tesińskim, wynikłe 
podczas ostatnich wyborów do 1ady kantonalnej, 
ucichły i władze miejscowe zaniechały wszelkiej 
opozycji względem rozkazów szwajcarskiej władzy 
centralnej. Ipterwencia federacji okazała się pod 
każdym względem skuteczną. Komisarz związkowy 
Borel, wysłany z asysteneją wojskową do Tesinu, 
celem rozpatrzenia powodów zamieszek, powiada 
o skutkach interwencji w raporcie swoim między 
innani, co uastępuje : „Przedewszystkiem zazna- 
czyć należy fakt ważny, mianowicie, Że juź sama 
Zapowiedź NOSOWA ANA PRE federalnej w obudwóch obo- 
R 7 TE AA T T EET 


Onegdaj zapoznalismy się 
utworu Lecoqua. Jest to 


ie to możliwe przy 
Zimajerowa Zaw8z6 
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Drobne ogłoszenia. 


iż chwilą otwarcia nowego 
7. od frontu) drobne ało 
wystawy. Nadto zawiadamniamiy 
najmu lokalności, Administracja 


Zwracamy uwagę naszych  iuserentów, 
lokalu naszej Administracji (płać Marjacki |. 
szenia są codziennie wykładane w oknie 
interesowanych. że wraz z ogłoszeniami 


rzyjmować będzie bezjłatnie plany lokalów oraz bliższe szczegóły, « 
ka eden jak drugie przybijane będą na odrębnej tablicy, 


8ze koła publiczności będą je mogły przeglądać, 


Zwykłe ogłoszenia będą również przybijane na tablicy i w ten spo- 


sób wszystkim do przeczytania dostępne. 


Administracja „Dziennika Polskie o.* 


ena A ar AAC 


DZIENNIKPOLSKI z dnia 18. Kwietnia 1889 


—— 


zach przyjętą została jako wróżba spokoju i po- 
koju. Obadwa obozy od £$ »liw:li uspokoiły się i 
przestały obawiać się akcji i planów swych poli 
tycznych przeciwnikow*. 

* Dzienniki niemieckie rozpisują się z wielką 
chlubą o niezawisłości sądownietwa niemieckiego 
z powodu orzeczenia komisji apelacyjnej w nie- 
mieckiej radzie związkowej, która zniosła konfis: 
katę jednego numeru dziennika Volks-Zeitung i 
unieważniła zakaz dalszego wydawania tego or- 
ganu. W motywach swego orzeczenia komisja 
stara się z zestawienia różnych ustępów w arty- 
kułach tego dziennika wykazać niesłuszność zakazu. 
Oskarżenie chee dowieść, że Volks- Zeitung miała 
nietylko demokratyczne, ale i socjalistyczne dą- 
żności, a zarzut ten opiera między innemi na wy- 
jątkach z listów, zabranych u redaktora Mahringa, 
a pisanych do niego przez kilku przywódców 
stronnictwa socjalnego. Orzeczenie komisji jednakże 
dowodzi, że artykuł, za który dziennik został skon- 
fiskowany, chociaż uwielbia rewolucję z r. 1848, 
nie zawiera ani razu słowa „robotnik* i niczem 
nie zdradza dążności socjalno-demokratycznych, 
zwłaszcza, ża wszystkie zdobycze rewolucji z 1848 
roku nie miały nie wspólnego z socjalną demo- 
kracją, bo jej wówczas jeszcze nie było Ponieważ 
zaś w owym artykule nie było Żadnej dążności 
socjalno-demokratycznej, przeto konfiskata jest nie- 
uzasadnioną, a skutkiem tego zabronienie dalszego 
wydawnictwa oparte wyłącznie na konfiskacie je- 
dnego numeru. W dalszym ciągu orzeczenie potę- 
pia ostro inne artykuły tegoż dziennika o śmierci 
arcyksięcia Rudolfa i cesarza Wilhelma I., wyka- 
zuje w nich „oburzające, nienawistne i kłamliwe” 
określenie charakteru zmarłego cesarza, ale nie 
upatruje w nich żaduej wyraźnej dążności socjali- 
stycznej, przeto i w tych artykułach nie widzi 
powodu do konfiskaty. National-Zeitung, ganiąc 
długą zwłokę w ogłoszeniu orzeczenia, zapowiada, 
że cała ta sprawa wywrze wpływ na los noweli 
karnej i prasowej, bo każde stronnictwo musi się 
liczyć z tą ewentualnością, że przez zabronienie 
wydawania jego dzienników może być zmuszone 
do milczenia, a choćby na czas niedługi, «le w 
chwili najważnie:szej, bo decydującej. 

* Evenement donosi, iż w aktach śledczych 
trybunału państwowego znajduje się koresponden 
cja Boulavgera z pewnym kapitanem, który go za- 
wiadamiał o wszystkich czynnościach rządu, któ 
remu był przydzielony. Należy się się podobno 
spodziewać kilku aresztowań. 

Michelin organizuje kampanję pod hasłem 
„Rzeczypospolitej nievsobistej* w przeciwstawie - 
niu do boulaużerowskiej, która chve skoncentro- 
wać wszelką władzę w jednej osobie. Trzydzieści 
już komitetów boulanżerowskich przeszło na stro- 
nę Michelina. Program nowej partji rewizyjnej 
jest zabarwiony socjalizmem ; organami jej będą; 
Action i Clairon. 


(Telegramiy Z iazzch pism ). 


Buda Peszt 15. kwietnia. Siemplowanie lo- 
sów przez wiedeńskie organa finansowe wywołały 
smutne zajścia. W tłoku dwie osoby zemdlały. 
Pluton wo,ska przy pomocy policji stacjonowanej 
w gmachu ełowym zdołał z trudnością przywrócić 
porządek. (W. Tagbl.) 

Petersburg 15. kwietnia. Według obiegają- 
cych pogłosek car miał się zupełnie pojednać z 
wiel. księciem Konstautym, ktory w miejsce wiel. 
księcia Aleksandra ma zająć stanowisko naczelne- 
go admirała, (W. Tagót.) 

Arad 15. W A W tutejszym banku dla 
handlu i przemysłu odkryto defrandację w sumie 
886.000 zł. Odkrycia dokonał nowy sekretarz, 
który objął wydział efektów wartościowych. Obwi- 
niono o defraudację zmarłego sekretarza jeneral- 


nego. SYOŚŃ 2 złożyli 220.000 zł. dla po- 
krycia wkładek. (W. Tagbl.) 
Berlin 16. kwietnia. Nord. Allg. Ztg. po- 


wtarza za Mekl. Nachrichten wiadomość o kryty- 
cznej sytuacji Stóckera jako kaznodziei nadworne- 
go i dodaje do tego następujący komentarz: Uwa- 
ga, iż Stóeker w razie ustąpienia zniewolonym był 
do tego krokn pzzez putężnego przeciwnika odpo - 
wiada zapewne jego snbjektywnym zapatrywaniom. 
Jeżeliby zachodziła potrzeba opublikowania rezul. 
tatu Śledztwa, wytoczonego w jego sprawie przez 
jeneralny konsy: torz, wówczas sprawa ta przed- 
stawiłaby się zupełnie inaczej. O wyroku konsy- 
storza w części dotyczącej Wittego pisze Fretst- 
mige Ztg.: Obydwaj obwiniali się wzajemnie o 
brak prawdy. Wskutek tego powstało wielkie obu- 
rzenie. W czasach, gdy ateizm tak bujnie się 
rozplenia, stanowisko kapłana podwójnie musi być 
salwowane. Przeciw temu wykroczył Witte i dla- 
tego otrzymuje Snrową naganę pod zagrożeniem 
cięższych kar dyscyplinarnych w razie ponowne- 
go przewinienia. Kto był BIE jest kwe- 
stją zupełnie obojętną. (N. fr. Pı 

Rzym 15. kwietnia. GERNE: zachęca Cri- 
spiego, by wystąpił przeciw swym towarzyszom i 
popierał stronnictwo, które zgodnie z nim dąży 
do zajęcia Asmary. Zapał, z jakim Opinione 
zwalcza obecny gabinet jest o tyle przedwczesny, 
ża nia podobna myśleć o rozpoczęcia akcji przed 
jesienią. Mimo to Crispi postanowił poruszyć tę 
sprawę bezzwłocznie w parlamencie. W każdym 
razie Stanowisko gabinetu jest zachwiane. (N. fr. 
Presse). 

Bruasela 15. kwietnia. Hrabia Paryża wraz 
z swym synem zjechali się dziś rano w Bruges z 
księciem Orleanu, który przybył w towarzystwie 
kika "ON księcia Chartres pociągiem z Brin. 
. Chartres powrócił do Francji, podczas 
gdy zA Paryża *vaz z ABER udał się do Angliji, 


dzenia na rachunek. 
udzieli NEA Zieliński, Halicka. 
trafika Nr. 


tak 
tak, że jak najszer- 


a vis e. k. szkoły realnej). 


żremłiow ane własnych zbiorów 
wima liecggalja Tokajskie beczkami, 
Mady, butelkami we Lwowie nabywać 


bLonięsieniz rozmaite, 
po 1'/, centa od wyrazi. 


EePedytor pocztowy z długole- 
tnią praktyką, poszukuje posady przy 
AG? pocztowych. Łaskawe zgłoszenia 
A. T. Rohatyn. 258 


asy ogniotrwałe z fabryki reno- 
mowanej F. plazicek w Wiedniu, 
poleca dom zomisowy N. Brandler we 
Lwowie, ul. kiwi Ludwika 11. 162 


a święta! 


| 
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LA 


siczynie. 


dożnau u właseiuielki 
pauer, ul. Kochanowskiego 6. 


| w parku Stryjskim (Kiliń- 
skiego) wraz z kaucją na w szynk 
gorących na; ojów, or'z skład piwa kra- 
siezyńskiego, jest natychmiast na kilka- 
naście lat do wydzierżawienia. 
wiadomość w Zarządzie browaru w Kra- 


Ogromny zapas 


WIN 


czystych i naturalnych. 


Wny Anny Nəu- 


dla mego 
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Bliższa względom P. T. Pań Gospodyń. 


259| właścicielka I. kone. 


memm e 


Każde wino przed 
kupieniem można gratis 
próbować. 


Marja Świdzińsku, 
pralni we Lwowie. 
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Wczoraj konferował hr. 


aa O Wn w 


Paryża z nieznanym pa- 
nem, przybyłym z Francji, (N. fr. Presse). 

Paryż 15. kwietnia. Kapitan Buiae, oddalony 
z ministerstwa spraw zewnętrznych, gdzie prowa- 
dził kerespondencję z wojskowymi attaches za 
granicą, ma być bardzo silnie skompromitowany 
w procesie Boulangera. 

Wiele pism bierze na serjo 
pobycie cara na wystawie. Notują również z za- 
dowoleniem zapowiedź bytności eskadry rosyjskiej 
w jednym z portów przy kanale La Manche. 
(Presse). 


wiadomość o 


Telegramy „Dziennika Polskiego.” 


Berlin 17. kwietnia. Nordd. Allg. Ztg. pole- 
mizujs z francuskiemi pismami, które gabinet 
Catargiu uważają za klęskę dła polityki Bismarka. 
Niemcy — pisze organ kanelerski — nie moją 
żadnego interesu w Rumunji pcdobnie jak i w 
Bułgarii. Fakt, że w Rumunii panuje Hohenzol- 
lern nie sprowadzi polityki niemieckiej na awan- 
turnicze tory, 

Niesłychaną sen» ację wywołał fakr, iż pro 
kur.tor z Klverfeld wniósł skargę przeciw trzem 
sowjalistycznym posłom, którzy nal:żąe do frskeji 
socjalistyc nej ipso facto należą do związku ka- 
rygodrego (!!). 

Paryż 17. kwietnia. Z polecenia prezesa ko- 
misji śledczej odbyły się rewizje w domach ob- 
winionych. 

Wiedeń 17. kwietnia. „Wiener Ztg'* 
rozporządzenia wykonawcze do ustawy wojskowej. 

Giełda wieczorna: Kredyty 298'19. 

Podług krążących tu 
wersyj, Czesi wymogli na Gautseb., iż jeszcze 
przed wyborami do seimu wyda nowe przepisy 
co do egzaminów na czeskim wydziale prawnym ; 
i zatwierdzi statut czeskiej akademii. 
Komisja śledcza senatu 
zbadanie następują- 
i 


ogłasza 


Praga 17. kwietnia. 


Paryż 17. kwietnia. 
postawiła sobie jako zadanie, 
cych 3 punktów: 

1 O ile uzasadnionem jest oskarżenie wnie- 
sione przeciw Boulangerowi, że werbował oficerów 
i żołnierzy dla siebie, na wypadek zamachu 
stanu i że usiłowania te nie zostały zupełnie bez- 
skuteczne. 

2. Jakie są źródła dochodów Boulangera i czy 
nie przywłaszczył on sobie w czasie, gdy był mi- 
nistrem, funduszów skarbowych. 

3. Czy prawdą jest, co podnosi oskarżenie, 
że Boulanger przed wyborem prezydenta w gru- 
dniu 1887 r. na zgromadzeniu radykałów oświad- 
czył się z gotowością objęcia dowódectwa rewolu- 
cyjnego ruchu na wypadek, gdyby Ferry wybrany 
został prezydentem. 

Ten ostatni punkt jest najważniejszym — tu 
bowiem winięszani są w sprawę tego sprzysięże- 
nia byli ministrowie Lockroy i Granet, 
jakoteż Clemenceau. 

Pnnkt ten jest tem zawilszy, że senat ma tu 
oceniać karygoduość czynu, który znakomicie przy- 
czynił się do zwycięztwa obecnego naczelnika rze- 
czypospolitej -— Carneta. 

Berlin 17. kwietnia. Cesarz Wilbelm jadąe do 
Anglji, wsiędzie na statek w Antwerpji. 

Podróż cesarza z końcem maja do Stambułu, 
uważają za rzecz wielce prawdopodokną. 

Berlin 17. kwietnia. Reprezentanci Stanów 
Zjednoczonych, na konferencję samoańską, Kas- 
son, Pelps i Bates wyjechali zeszłej soboty 
do Berlina. 

Bates jest antorem znanej brószury anti-nie- 
mieckiej w sprawie samoańskiej, a fakt ten, jako- 
też i to, że reprezentantom towarzyszy jako se- 
kretarz, znany z swych uprzedzeń do Niemców, 
były konsul na Samoa Savall — świadczy, iż 
Stany Zjednoczone bynajmniej nie myślą o daleko 
idących nstępstwach. 

Wledeń 17. kwietuis. Fremdenblaitt oświad- 
cza, Że upadek gabinetu Rosetti-Carp przy- 
pisać należy jedynie stosunkom wewnętrznym. 
Gabinet Catargiu- Lahovary usiłuje przynej- j 
mniej odeprzeć posądzenie , jakoby zmienił poli- 
tykę zagraniczną Rumnnji. Jeżeli nowy gabinet | 
weźmie szczerze neńtralność za podstawę swej po- 
lityki zagranicznej i wystypi przeciw agitacjom 
dyskredytującym go, może być pewnym przychyl- 
ności mocarstw pokojowych, przyczem jednakże 
wątpliwem jest, czy zachowanie neutralności na 
serjo jest możliwe bez oparcia się o silniejsze mo- 
carstwo. Austro-Węgry zapatrują się na rozwój | 
Rumunji z wiadomego punktu widzenia, że rozwój | 
indywidualności państwowych na W sehodzie jest | 
najlepszą rękojmią ustalenia się tej polityki po- 
rządku, która jest zarazem polityką mocarstw po- | 
kojowych. | e 

Ciszę, jaka zapanowała w kwestji wseho- ; 
dniej, przypisać należy podniesieniu własnego | 
poczucia u ludności Wschodu, co daje eo; 
raz większą rękojmię, iż ludy Wschodu przed ; 
wszelką obcą opieką obronić się chcą i obronić | 
potrafia. 

Wiedeń 17. kwietnia. Dowiaduję się, że , 
Schónborn trwa stanowczo przy przeprowa- A 
dzeniu projektu nowej ustawy karnej i stara się | 
o to, by jeszcze tej sesji przekazany został ko- ; 
misji. 

Wiedeń 17. kwietnia. W sali gimnazjum aka- | 
demiekiego otwartym został dziś ziazd nauczycieli | 
szkół średnich. Przybyło około 200 zamiejscowych 
profesorów szkół średnich.  Wiedeńscy profesoro- 
wie zjawili się w komplecie. Jako zastępca mi- 
nistra przybył radea dworu Wolf. Dyrektor gim- 


| nazjum akademickiego Slaweczka powitał zgroma- 


andel korzenny w dobrem miej- 
stu Zaraz do sprzedania w tymże 
znajduje się tralikas, która właścicie- szynie granitowej 
lowi handlu może być oddaną d» prowa- 
Bliższej wiadomości 


Z ; e 
perae koncesj. pralnia we 

Lwowie. Podpisana ma zaszczyt 
uwiadomić P. T. Publiczność, że pralnię 
swoją, zaopatrzoną 4 maszynami wyrobu 
krajowego, przenosi w dniu 1. maja b. r* 
z ul. Krzywej pl. 8, do kamienicy przy 
ul. Kamiennej, róg tej ulicy i Pańskiej 
(gdzie drukarnia Wgo Budweisera — vis 
Zarazem za- 
wiadamia, że od 1. maja b. r. przyjmo- 
wać będzie w tej pralni bielizne tak do 
prania, jak prasowania, zarówno od Szen. 
klienteli prywatnej, jak zarządów hotelo- 
wych, kolejowych, zakładów itp. 
łując się na doznane dotychczas względy 
P. T. Publiczności i na ogólno uznanie 
zakładu, że bielizna w nim 
prana, wychodzi znacznie czyściejszą, ani- 
żeli z prania domowego i że wo najmniej 
w połowie trwałość ich bywa zaoszczę- 
dzaną — polecam się i n dal łaskawym 


dzonych. Meist z Pragi referował sprawę udzie- 
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W Cz miał złr. 300 (trzysta) do 
wypożyczenia na wysoki pro- 
do nabycia cent i z» pewną gwaraneją, zechce po- 


; Ne święta! do przekładania ciast, 
masa migdałowa i orzechowa na ma 
utarta, 
w sklepie Henryka Tretera, ulica 
Kopernila 8. 24: 


dać swcj 


Główna 
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M?! ster lub asystemt farmacji, 
obrze polecony, otrzyma posadę 
w aptece w Podhajcach. Zgłaszający się 
p. kandydaci zechcą wymienić rówa0cze- 
śnie miejsce i czas swej poprzedniej kon- 
dycji lub praktyki. po 


a Piz. 


ężczyzinw w sile wieku, umiejący 
mówić, czytać i pisać po polsku ) 
iiemiecku; mogący się wykazać chlubne- 
ni świadectwa, poszukuje zajęcia, Bliż- 


Jeden 


SE 


mieszkania i sklepy. 


Pięć pokoi, kuchnia ) 
pokój kawalerski ) 
Grodzickich 2, róg Dominikańskiej i Rynku. 


lania dyspenzy z historji i fizyki przy egzaminach 
dojrzałości i postawił wniosek zniesienia dyspens, 
ewentualnie zniesienia dyspens od przedmiotów, 
z których praca piśmienne są nakazane. 

Wiedeń 17. kwietnia. P. minister bandlu 
zajmuje się reformą refakcyj kolejowych i wy- 
stósował w tym celu reskrypt do wszystkich za- 
rządów kolejowych dla zebrania dat eo do ndzie- 
lonych przez te koleje rednkeyj taryf. 

Trjest 17. kwietnia Rokowania względem 
utworzenia rafinerii nafty w Trieście są na ukoń- 
czeniu; zagraniczni kapitaliści zbuduią rafiser ę ra 
gruncie otaczającym port naftowy. Nowy port 
naftowy zostanie otwarty 1. lipca. 

Budapeszt 17. kwietnia. Komisja finansowa 


izby niższej przyjęła projekt ustawy o obrocie 
czekowym (Clearing) z nieznacznemi poprawkami. 


Petersburg 17. kwietnia. Rząd rosyjski zaj- 
muje się reorgauizacją sądów przysięgłych. W 
końca maja przybędzie tutaj szach perski, który 
13. b, m. opuścił Teheran, udając się w podróż 
po Europie. Na wystawę paryską przybędzie 
szach w sierpniu a z początkiem września będzie 
w Wiedniu. 

Berlin 17. kwietnia. Według Kreuz Ztg., 
niechał cesarz Wilhelm zamiaru podróży do s. 
bułu z powodów niemających związku z polityką ; 
nie przybędzie więc także do Aten. 

Rzym 17 kwietnia. W czasie od 10—14 maja 
obradować tu będzie kongres zwolenatków po- 
wszechnego pokoju zwołany przez ex-ministra Rug- 
giero Bovghi. Na porządka dzienuym  korgresu 
stoją następujące «westje: 1. W jaki sposób mo- 
źnaby doprowadzić do ogólnego rozbrojenia (rı fz- 
rent Teodor Moneta z Medjołanv). 2. O związkach 
ełowych i systemach ekonomicznych państw w wza- 
jemnym stosunku (ref. Wilpredo Pareta z Floren- 
cji). 8. Ogólne zasady rozjemczego trybunalu mię- 
dzynerodowego i jego regulamin (ref. deputowany 
Angelo Msazzolem z Med,olanu). 4. W jaki sposób 
ma się wzmocnić ruch agitaeyjny w tej sprawie 
(cef. Ruggiero Bonghi). 

Obok tego ma kongres głównie ua celu re 
monstrowanie przeciw środkowemu trój-przymierzu 
na rzecz przyjaznego stosunku Włoch z Francją. 

Belgrad 17. kwietnia. O podróżach króla Ale- 
ksandra na dwory europejskie nie postanowiono 
nie pewnego. Według obiegających pogłosek król 
Aleksander odwidzi najpierw cesarza austrjackiego 
w Ischl, potem przybędzie do Berlina, gdzie przez 
dłuższy czas bawić będzie z ojcem, a w końcu 
w Charkowie zjedzie się z carem. Odwidzi on 
również swą matkę i pozostanie przy niej przez 
pewien czas. 

Belgrad 17. kwietnia. Wczoraj odbyło się 
pierwsza posiedzenie mięszanej komisji w sprawie 
Bramy żelaznej. 

Monachjum 17. kwietnia. Allg. Ztg. mniema, 
że żądane przez organa centrum zwołanie wiecu 
kztoliekiego na ostatnie rozporządzenie ministra 
byłoby nia na czasie ani dla episkopatu, ani dia 
frakcji sejmowej centrum. Każda agitacja, mająca 
na celu przeszkodzenie wprowadzeniu w życie 
ustępstw ze strony ministerstwa musiałaby wy- 
paść niekorzystnie dla celów, jakie episkopat przy 
wydaniu memorandum miał na oku. 

Londyn 17. kwietnia. O losie pasażerów i zı- 
łogi statku „Danmark“ dotychezas nie nie wia- 
Stetek ten, znaleziony pusty na Atlantyku, 
liczył 668 pasażerów i 54 ludzi załogi; brak ło- 
dzi ratunkowych każe przypuszczać, iż ludzie ci 
ratowali się w nich — czy jednak dobili do ja- 
kiego lądu — to rzecz bardzo wątpliwa. Rządy 
angielski i duński zarządziły s:rzętne poszuki- 
wania. 

Praga 17. kwietnia. Arcyksiążę Ferdynand į 
przystąpił do Towarzystwa leśnego czeskiego jako | 
członek zwyczajny i na prośbę prezydenta ks. 
Schwarzenberga, objął protektorat na! stowarzy- 
szeniem. 

Preszburg 17. kwietnia. Biskup Ronay umarł. 

Berno 17. kwietnia. Rząd holenderski przyjął 
raproszepie Rady związkowej szwajcarskiej na mię- 
dzynarodową konferencję w sprawie uregulowania | 
ustawodawstwa o zabezpieczeniu robotników. | 

Londyn 17. kwietnia. Izba gmin odroczyła się | 
| do 29. bm. 
Berlin 17. kwietnia. Cesarz niemiecki powró- | 

l 


domo. 


cił wczoraj wieczorem. 

Bruksela 17. kwietnia. Arcybiskup z Mecheln, 
Greissens, mianowany kardynałem. 

Sofja 17. kwietnia Według doniesienia „Biu- 


ra Reutera* zmienił wracki metropolita Konsta uty, 
który podczas ostatniego synodu zajął tak nie- ; 
przyjażne stonowisko względem księcia, swe po- 


[i 
i 
stępowanie w ostatnich czasach, tak, iż w modłach i 
kościelnych wspomina imię księcia i rozkazał du- | 
chowieństwu to samo czynić. 

W kołach politycznych uważają w tem za- 
kończenie sporu między synodem a rządem. 

Paryż 17. kwietnia. Mówią, iż Merlin zarzą- i 
dził rewizję w domu jenerała Dubarail i Cassa- | 
gnaca, Gazety podają wieści, iż Merlin wydał wczoraj | 
wieczór 60 rozkazów uwięzienia, Laguerre i ioni ezton- | 
kowie ko vitetu narodowego odjechali wczoraj do | 
Bruxseli, gdzie dziś ważne obrady komitetu odbyć | 
się mają. Według dziennika Gaułois rozchodzi się 
o środki prowadzenia dalej walki, nie narażając 
wystawy na szkodę przez jakiekolwiek manifa- 
stacje. 

Paryż 17. kwietnia. Rida ministrów wezwała | 
ażeby | 
> ralnych | 
jaka się w | 

| 


prefektów wszystkich gmin we Francji, 
w setną rocznicę zebrania się rad 
urządziły uroczystości na wzór tej, 
Wersalu dnia 5go majs odbędzie. —- Minister 
Constans polecił prefekton , ażeby nie to- 
lerowali żadnych manifestacyj zakłócających spo- 
 HEORAET 7) 


«dres celem bliższego porozu- 


mienia się w Administracji „Dzienzika* 
phi „M. H. 205 do 20. 
AL 


kwietnia 
248 


przyjmoje pacj. ulów 
1 cencia od wyrazu. 


„- 


ML pi 


giro. 


za wiadomość w Administracji „Dzien 
aika Polskiego. * 
Powo- 


konon, kawaler, 24 lat liczący, z 7- 

letnią praktyką z postęp. gosp. Szląź- 
ka pruskiego i W. ks. Poznańskiego, obe- 
znany we wszelkich gałęziach gospod. 
i z wszelką rachunkowością, władający 
dobrze polskim i niemieckim językiem, 
obecnie jeszeze w miejscu, poszukuje od 
1. czerwca lub później miejsca. Łaskawe 
oferty przyjmie Administracja „Da. Pol.“ 


Poradź 


tego, 


1 litr wyborn. WINA czystego i nuturalnego 44 ct., SE" 40 et. 


Zieleniak po 55, 65 i 80 ct., Nussberger 65 ct., Woidlinger 65 ct, 
Vóslauer i Klosternenburger 20 ct. i wiele *nnych. 


Wyborny MIÓD, flaszke 50 et. 


Korespondencja prywatna. 


swemu lubemu, 
pysio, 

Bo będzie żle z Tobą, Maryzslo, 

Szlachetny człowiek chociaż do kogoś 
sylupatji nie czuje, 

Nie będzie się mścił na niewinnych dla 


żeby zamknął 
cehopeów 1 i 3 klasy 


za pośrednictwem 
że podła Uye g0 RY: 


Wielki ETA WÓDEK, Adalia od 
Znane z dobroci, wystałe 


| B. Waligórski, z Lachewiec. O. Kubitschek, A. 


troskliwą, doświadczoną pomoc 
g»nekie, stół wyśmieu:ty, 
rozmaitsze sposoby zaę ia ich odpowiednieg» i 


Pedagog mogący udzi. 
szkół gimnazjalnych ma pierwszeństao, 
Uferty z odpisem świadectw pod „Pedagog“ 
„Centralce z0 
Ogłoszeń* w> Lwowie, ul. Kopernika 1. 1], 


PIWO PILZNEŃSKIE, 
flaszka 20 ct. i zwrot 8 ct. , zą flaszkę. 


3 


nn menres LM, TW ODNOWA 


kój "ACR Dalsze w tej mierze rozporzędze- 
nie ministerjaine, które niebawem ogłoszone zo- 
stanie, przypomina prefektom, że kierownictwo 
wszelkiej politycznej akcji w ich ręku spoczywa 
i że wszyscy inni nrzędnicy wspierać ich w tym 
wagledzie powinni. 

Dzienn k Faris donosi, iż papiery zabrane 
u Boulangera są bez znaczenia. 

Przeciw prezydentowi rady zawisdowceżej i 22- 
rząder Towarzystwa „Societć des meteaux* wdre- 
żono Sledziwo sądowe. 

Ateny 1%. kwietnia. Sasię izby po nchwałeniu 
ustaw co do budowy kolei nelopeneskiej i kolei 
Ateny- Larissa zamknięto. 

Ateny 14. kwietuia. Aiencja Hawasa doncsi, 
Że poseł grecki w Stambule Konduriotis po 
uchnaleniu przez izbę ustawy pensrjnej otrzymał 
dymisję; ma on być zastąpiony przez posła pe- 
tersburskiego Muurocordata, tea przez posła p3- 
ryskiego Delannisa, a posłem w Paryżu zostanie 
kon-ul jeneralny w Aleksandrii, Byzantiozs. 

Wiedeń 17. kwietnia. Giełda zbożowa. Pszenica 
na czerwiec T 4, na jesień 754, Żyto na wiosnę 621 
na jesień 6'18, owies wiosnę 5'91, na jesień 580, 
kukurudza na czerwiec 620, na sierpisń 6:30. 


uUa 


4 z $ r f= x 4 - 
Lach gieldy wieędezcrkiej, 
mra | 
ete, ania 17. kwietnia i34 r. | dzie z dnia 
para. 1 iw.u. 45 pu połcaaie) sia Merz 
Akcje alpejskie Towarzystwa górniczego . 75 90 74 40 
i n węgierskie banku kredytowego sC4 75 | 504 75 
„ Bauku avglo-austrjackiego 1u 25 127 75 
| n Unionbauku 230 £0 | 330 50 
+, kolei Karola Ludwika : : 28 B 308 — 
„, kolei północnej . yig 59 | 268 50 
,, kolei południowej (Lombardy) > : IŚ 75 | 106 50 
„, kolei Alfödzkiej . g 198 Eż 195 
,„, kolei paùstwowej Ka — | 245 75 
n kulei lwowsko-czerniowiec „ckiej 84 Au | 3ż 25 
kolei węgierako-północn-wschodniej sa M sh 9i 
L sony komunalne wiedeńskie 147 50 14 5 
t Akcje „Towarzystwa tureckiego zarządu tytonia 145 ak 1 E 33 
Galicyjskie vbligacje induwnizac yodi 105 — Aa = 
Akcje kolei północno-zacnudn. (i. B. Hlnet a) RAE E 
Losy regulacji Uis 132 5) 19 Ch 
Akcje Banku dla krajów koronnych u 6 15 GE 60 
Renta węgierska Złota 4-piot, | Już 6v 35 60 
Akcje laukverei:u . . c6 10 AŻ A 
Rosyjski rubel popierowy s l 1 R IE 60 
Losy premiowane węgierskie 1 27 la | 1 223, 
Akcje kredytuwo . | KO T u5 R 
Akcje kuler Karola Ludwiku 287 15 | £37 76 
Akcje kolei "wej ów | == 
Napuleundory - 951 cz 
Kiówii.t, duia E. kwietnia pesg r. | 
Igodz. 1 n. 4% po połuduia;. 
Recyjski rabeł prp eray 4 i ś 217 26 | 217 75 
Akcja austrjachie kledytowa + - ` 158 50 | 1F8 25 
£kcje kolei Karola Lodwika, 88 70 | 88 70 
Auastrjachie banknoty 1:0 10 | 168 99 
Akeja kolei potudniswaj (Lambardyj P — 46 $5 
Rosyjaka wachodnia . 62 10 67 10 


Frzyjechali do Lwowa 
cuja 17. kwietnia 1339 r. 

HOTEL ŻORŻA, S. Jędrzejowicz, z Jasionki. J. 
Jędrzejowicz, z urawicy. W. Zuszpiński, z Komarna. 
M. br Komorowski, z Glinny. A. Wolfarthowa, z Sto- 
rożyńca. J. Raspe, z Krakowa. A. hr. Gołuchowski, z 
Łosiacza. 

HOTEL FRANCUSKI. S. Makomaska, z Królestwa 
Pol. D. Moller, z Buda-Pesztu, 5. Schneider, z Prze- 
myśla. A. Punicki, z Mościsk. Dr. Retiinger, z Krakowa. 
iórr, z 
Wiednia. 

HOTEL KUROPEJSKI. A. Jaworski, u Swarzawy. 
A. Szanżer, z Tarnowa. ~. Brozan, z Wiener Neustadt. 
W. Adamski, z Zagórza, A. Pociejko, z Rosji. F. Zycha, 
z Przemyśla. Da. Weisstein, z Tarnopola. 

HOTEL LANGA. L. Metzger, ze Stanisławowa, 
I. Bryl, z Krakowa. A. Hordyński, A. Juchmenko, z 
Borszczowa. E. Knoreck, ze Stanislawowa. 


NADESŁANE. 


Podziękowanie. 

W głębokim smutku pozostała wdowa i rodzice po 
ś. p Ignacym Bi cossigu, burmistrzu miasta Wado- 
wie, silada niniejszem, wdzięczneścią przejęta, Prze- 
świetnej Radzie ‘miasta Wadowic za okazane współ szu- 
cie, cześć oidaną zmarłemu i urządzenie pogrzebu wła- 
snym kosztem, P.zewielebnemn duchowieństwa miejsco- 
wemu i okolicznenu, Prześwietnej Radzie powiatowej, 
wojskowoś przedstawicielom władz rządowych i szkol- 


, Mietwa, korporacjom i stowarzyszeniom, urzędnikom i słu- 


żbie magistr alualnej oraz wszystkim tym, ktorzy się tak 
lieznie zgromadzili, by ołdać 03 atnią usługę zinartemu, 
z głębi serca „Bog z.płuć!* 1354 


Err.estyna Rauch 
Dr. Henryk Friedmann 
zaręczeni, 
Jarosław 


NADESŁANE. 
Dr. CYRYL DOLNICKHI 
osaił jako lekarz miej k: w Gołogórach 
(pod Złoczowem.) 1327 
TENOS mepe 


WINO CHASSAING z pepsyną i Djastazą 
czynnikami natural. i niezbędnani dla funkcji trawienia. 

W 1864 r. o Winie Chassaing złożono bar- 
dzo pochlebny raport paryskiej akademji medycz- 


| nej —Od tej chwili produkt ten otrzymał nagrody 


najwyższe na wszystkich wystawach — gdzie się 
znajdował, W roku 1883 rada złożona z uczonych 
sędziów na wys*awie produktów farmaceutycznych 
w Wiedniu przyznała mu drplom na medal złoty, 


Kilka miesięcy zaledwie, jak otrzymał znowu 
taką samą nagrodę na wysawie w Kalkucie 
w Tudjach 5160 

Wszędzie ty wiuo jest dziś znane i cenione 


w leczeniu organów trawienia, gastrałgji, boleści 
żołądka, trudnego powrotu do edrowia, utracie sił 
i apetytu uposiedzonenu i trudnemu trawieniu 
(dyspepsji) itp Znajduje się w głównych aptekach. 
PRSTYST: HC OF IRS an "| 


EOW AN ÓWKO 
pod OBORNIKAMI w W. Ks. Pornańskiem 


Dra Karczewskiego 


ZAKŁAD LECZNICZY 


dla umysłowo chorych i nerwowych 


plci obojej, ouda xe in na vsługi staranna, 
lek. rską, pomiesz z nie wygodne, ele- 
możność poży. ia rodzinnego, Wreszcie naj- 
uprzyjemni n:a im 


p bytu w Zakł dzi-. 1286 


Na Żądanie wysyła się pi ospekta. 
Dr. Karczewski 
s Poszukuje się 


NAUCZYCIELA 


na nieś za1az, lub od wrzesnia do dwóch 


Dr. Winkiewski. 
Trawa miodowa 


(Holcus lanatus) 


uasienie świeże i pewne na grunta sucLe 
lab musze Zup drie liche, na pastwiska 
wyborna rośliua ras zasiaua trwa kilka 
lat. Jeden Korzec wraz z workiem 
kosztuje 4 złr. przy zakupnie 10 kor- 


normalnej 


bë ua.ki do 


cy, dodaje s się korzec bezpłatnie. Zamó- 
Bióra | wienia uskutecznia J. Buisiewicz, 
skłud nasiou w Bochni. 1135 


40 et. Fokas han} 


l win i delikatesów 
St. w ojciechowskiego 
Chorąśczyana, L 6» 


bromar u wasałlawa aukrennd fangu 


(aotueileu 


/ td 


* Myy? 


a FPP" CY? 


ew AA dù GAFN a A 


"A, 


INA 


anstrjackie i węgierskie 


stołowe 1 liter 40 ct. 


CJ e e 
Zieleniaki 
1 flaszka 50, 60, 70, 80 et. i 1 złr. 
jakoteż 1009 


i wszelkie inne wina 


po najtańszych cenach poleca 


ALBERT SZKOWRON 


przedtem 
F. W. Królikowski 
we Lwowie, piac Marjacki I. 7. 


Binro wywiadowcze i ogłoszeń 
J. Polińskiego 
we Lwowie, ulica Karola Ludwika l. 5, 


pośredniczy w kupnie i sprzedaży 
dóbr ziemskich, kamienie i realno- 
s-i, tudzież przy dzierżawach; re- 
komenduje Nauczycieli domowych, 
Guwernantki i Bony, OQficjalistów 
prywatnych wszelkich  kategoryj, 
Rzemieślników dworskich , także 
wszelką 


Służbę pokojową i kuchenną. 


Przyjmuje ogłoszenia (inseraty) do 
wszystkich krajowych i zagrani- 
cznych dzienników, wyrabia wiza 

paszportów i t. d. 1342 


Przewyborne w smaku i zapachu 
przez Suez sprowadzane 


EJ ERBATY 


chińskie, 
a mianowicie: Y, kilo 


. 0. „Assam-Peeco-Mandarin* naj- zł. 
przedniejsza mieszanka arom. 5*— 


Nr. 1. „Taszu* Perła chin. żółto-kw. 4— 
Nr. 2. „Juntojezan Pecha,* biało-kw 4— 
Nr. 3. „Nandżyn,* czarna mocna . . 8'20 
Nr. 4. „Souchong.“ małe narkot. . . 280 
Nr. 5. „Congo,“ familijna dobra .2— 
Nr. 6. „Proszek herbaciany“ . . . . 150 
Nr. „Wysiewki,* z najlep. herbat 1:70 
Nr. 3. „Souchong,“ najprzedniejsza 

w orygin. drewn. skrzynkach %— 
Nr „Souchong, * powyższa na wagę 360 


poleca handel 1016 a 


ST. MARKIEWICZA 


we Lwowie, w Rynku i. 42. 


W moim zakładzie ogrodniczym 
w Stryju, są do nabycia: 


Róże, 3 letnie, 12 sztuk 8 złr. 

Róże, 2.letnie, 12 sztuk P 1 złr. 

Róże, 1l-roczne, 1? sztuk 5 złr 
Gwożdziki do gruntu i wazonowe, 

20 sztuk 1 złr. 

Bratki, różnego koloru, 30 sztuk 1 złr. 
Malwy, 29 sztuk, t. z. szkockie, 

w różnych kolorach złr 


Fjałki pełne, wszystkie z kwiatem, 
30 sztuk 1 
Akacje koliste, szczepione, 3-letn., 
z wielkiemi ko.onami, wyso- 
kie 1'/, do 3 metr. 15 
Brzoskwinie w najlepsz. gatunk. szt. 1 
Aprykozy czyli morele, ł sztuka 1 
Flanca wszystkich kwiatów i jarzyn 
można nabyć po najtańszej cenie. 
Truskawki ananasowe, 100 zztuk 1 
Róże płaczące, 3-letn. 1 mtr. wys. 
12 sztuk 12 złr. 
Róże płaczące, 2-letnie 10 złr. 
Róże do smarzenia, 10 sztuk 1 złr. 

Róże oznaczone Nr. i nazwiskiem będą 
przesyłane w opakowaniu. 

Róże tegoroczne są bardzo dobre, 
z korzeniami i pięknemi koronami, ręczę 
że każda się przyjmie. 

C: pp. odbiorcy, którzy w zeszłym 
roku ponieśli szkodę, będą wynagrodzeni. 
Z największym szacunkiem 

Józef Urza; 
ogrodnik w Stryju. 


KAROL BAŁŁABAN 


we Lwowie 
pole 


złr. 


złr. 
złr. 
złr. 


złr. 


1292 


u 


Natura ne czy te wiza 


węgierskie. austrjackie, francuskie 

i hiszpańskie w najlepszej jakości. 

IMB Stały zupas 10.000 butelek. 
Wina węg'erskie. 


Plattenseewein . faszka |— ži 
Hegslayer nr. 1 s —'6: 
> . nr. 2 z —|80 
P nr. 3 Ę > A 1— 
P wytrawny nr. £ 5 120 
s ; zr. 1861 , 150 
Maślacz z roku 1574 é N ey 
Tokajer Flandorfera ifa Aaszki Eh 
H 5 
Ruster i . flaszka | 1— 
Ufner czerwony n 6% 
„  Adelsberger . cj 1— 
z Š stary . s 120 
Villanyer : : a IS 
5 Riesling ò a 1- 
Wina austrjackie. 
Klost-rneuburger Stifta . flaszka 2790 
Voslauer Schlumbergera biały „ 1- 
dtto czerwony y 1— 
Goldeck Schlumbergera biały „ 120 
dtto czerwony y 130 
Burgunder Stifta . cj 110 
3 v. Liebl et Sohn ,„ =O 
Vöslauer Romera i Syna E = 
Monopol „BIE à 15v 
Luttenberger s 120 
Pickerer . 3 à . A 120) 
Wina francuskie. 
St. Jnlien fiaszka | 1/4 
Chateau Margaux a 4|- 
Haut Darsae > 480 
Haut Sauternes A A 2— 
Schery, bardzo stary 5 3,50] 
Malaga p 5 2 50 
n 


Madeira 


t- 


O OOE O E s 
Wydawca i redaktor ©, pomii 


DZIENNIK POLSKI z dnia 18 


e- e 


Kazimierz Piątkowski, | Ngiąrjnsz W Sokalu | 


właść. Zakładu ogrodn. 
Lwów, ulica Krzyżowa, 16, 


zakłada ogródki prze willach w miej- | 
seu lub większe zakłady ogrodnicze | 
na prowincji. Porozumienie ustne 


poszukuje 


uxwalifikowanego kandydata 


od 1. maja r. b. 1338 


lub pisemne. Cenniki franco. à 


CHOROBY PIENSIOWE 


Syrop z Podiosioranu Wapna 
PP. GRIMAULT el C'e, Aptekarzy 


Syrop ten powszechnie zaleca- $ 
ny przez lekarzy, nader skuteczne 
sprawia działanie w chorobach 
płuc i oskrzeli piersiowych; leczy 
najuporczywsze katary, zagaja lu- 
berkuły płucne u sucholników; 
powstrzymuje krztuszenie się i za- 
noszenie w nieustannym kaszaniu, 
tak rozpacznie nieznośnego dla 
chorych. Pod jego działaniem vo- 
cenie się neene ustaje, apetyt zwięk- 
sza stę i chory odzyskaje szybko 
zdrowie. 

SKŁAD w Paryżu, 8, uliea Vivienne 
i w głównych aptekach. 


Hotei Europejski 


Magazyn wyrobów [ubllerskloh, złotych I 
srebrnych poleca znaczny zapas wyrobów, 
odznaczających się trwałością, i dobrym 
smakiem tak własnych jakoteż z pierwszo- 
rzędnych fabryk krajowych. Uskutecznia 
wszelkie zamówienia, reparacje i zamiany, 


OGŁOSZENIE. | 


Do wydzierżawienia od 24. czerwca 
1890 r. w pow. rohatyńskim, 10 kilome- 
trów odległości od dwóch stacyj kolei 
czerniowieckiej. 250 morg. ornego pola, 
pszennej gleby, 58 sianożęci, obsiewy 
ozime i jare mogą być przez nowego dzier- 
żawcę dopilnowane. Bliższa wiadomość - 
we Lwowie, ulica Kościuszki, 1. 5, u Wgo We Lwowie pp. Mikolascha, Wewiór- 
adwokata Rogalskiego. 1343 i skiego, Sklepińskiego, Ruekera i Baisera. 


REKI SUKI 


z czystej owczej wełny 


|" 
po 310 metra, wystarczający na duże 
ubranie mezkie, wyprzedają się wskutek 
wielkiego nagromadzenia po 450 do złr. 
12 za resztkę, Wielki skład Peruwienu, 
Doskinun, Tricotu ; wszystkie gatnn- 
ki towarów modnych w zakresie Streielht 
i Kanmgarnu, jako cż materje wełniane 
de prania. Wzory n+ okaz rozsyła się chetnie. 
Panowie krawcy otrzynwią bogato sortowa- 
ne kolekcje wzorów, cietych ze sztuki, 
Skład fabryczny sukna „zum weissen Lamm* w Bernie. 


re.) 
iu 


działa już w małych dawkach rozwalniająco 
Profesor Biesiadecki we Lwowie 
Nie sprawia żadnych uciążliwości. 
Profesor Bamberger we Wiedniu 

Jest skuteczniejszą od innych wód gorżkich. 
Profesor Leidesdorf we Wiedniu 


- 


. Kwietnia 1889. 


+- say „mam w 


HANDEL 


sukna i towarów wełnianych modnych 
pod firmą: 


Jan Wallach i Syn 


we Lwowie, Ryuek liczba 83. 1283 
Rok założenia 1841 


Już otrzymał wielki zapas najnowszych materyj wełu 


ia- 
uych na męzkie i damskie ubrania i zarzutki, polecą 
takowe po bardzo przystępnych cenach. 


BS. 


ED. GEBHARDT 


FRANCISZKA JÓZEFA WODY GORŻKIEJ 


Dyrekcja wysyłki w Buda-Peszcie. 1319 
0660600060660066006/ 0600600660 
$ KI BLA 5 
3 pGUL NCARD4 $ 
EJ p NA JODZIE ZELAZA NIEZMIENNYM Ą 2 
© ga Aprobowane prze: Akademii ma 1% Puryżu, 1 
LA adoptowane przez Formalara atisiarss Poaneuski, sank- © 
ë cionowane przez ri Medyczią Petes surga, © 
rj Posiadające równocześnia włusno mu Jodu 1 żelaza, % 

1883 pigułki te skutkują wyłącznie ws wezysisich rodzajach 1155 
C) chorób, które wywołuje zarodek skrofuliczny (puchfia,, zuikumie kanałów, humory, a 
w etc.,) słabości, przeciw którym zwykła żelaza jes” zajenie b=zshuteczaem; w Curo- Ci] 
nozir (bladaczce), w LELCORRUEE (bialych vplamachi, w AMENORNHER (zalrzy- 
[p manie zupełne lub częściowe regularności, w SocHo!Aci, W MYFILIA ORGANICZNEJ, Ej 
p”) etc. Ostatecznie podają one lekarzom srudek torajwulyczny, nadzwyczaj siiny, do a 
pedżywiania organizmu i do wzmacniania koastylucyi |uniatyczaych, słabych lub z 
a: osłabionych. ` "4 
N.-B. — Jod nieczystego luh zepsuteg» żelaza, jest oiar- >+ © 
stwem niepewnem, rezdrzaźniającem. Jako dowod wzystości 1 „Ty, EE 5 2 
autentyczności prawdziwfch PIGUŁEK BLANGARDA, żądać © 4 ZERZCRO, 
należy, naszą pieczęć na srebrze i podpis nastniuiniejszy (EOS oj > © 
u spadu zielonej etykiety. A 4 m 
Aptekarx w Paryżu. RUE BONAPARTE, 40. 
WYWTNZEGAŃ SIĘ FAŁSEEA<TW © 
«6606606410.60000066660000660 


WIE 


PE "a -- 
KANTOR WYMIANY 
e. k. uprzywił. galie. 


AKCYJNEGO BANKU HIPOTECZNEGO 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 


pod warunkami nsjprzystępni=; etij 


5, Listy hipoteczne, 


jako też 


5. Premiowane Listy hipoteczne, 


które według prawa z dnia 1. lipca 1868 (Dz. P. P. 58 Nr. 38) 

i najwyż. postah. z dnia 17. grudnia 1871 r., mogą być użyte do 

łokowania kapitałów funduszowych pupilarnych, kaucyj małżeńs 
skich, wojskowych, na kavecje służbowe i wadja 

zą w tym kantorze do nabycia. 


BM" Wszystl:» polerenia z prowineji wykansia się hezzwło- 
cznie po kursie à; «nym boa ġofitanis pr 1011 


e o Ni 
ar s 
Lwów, ulica Grodecka liczba 22, 
polecają ma zbliżający się sezon wiosenny swój obflcie zaopatrzony skład 
w maszyny i narzędzia rolnicze, osobliwie uniwersalne 
pługi stalowe wiedeńskiego, własnego wyrobu i oryginalne pługi wyrobu 
Sacka; nowe stalowe brony sprężynowe, brony <cisgomalne. 
walce it. p. ulubione siewniki Junior Brill i Balance-Junior= 
Drill, oraz oryginalne riowniki rzędowe Sacka, siewniki 
szerokorzutne etc. etc. 
Warstat napraw jak najlepiej urządzony pędzony parą. 
Skład komisowy w Tarnopolu wa L, E. Veltze. 
Cenniki illustrowane, gratis i franco. 


1198 


Magazyn porcelany i szkła 


we Lwowie, plac Marjacki, I. 7, 
poleca 
w największym wyborze i z pierwszorzędnych źródeł 
po cenach najprzystępniejszych: 
SZKŁO kryształowe rznięte, grawirowane, cienkie 
Monsseline i gładkie zwykłe. Serwisy ozdobne do wina, 
piwa i likierów, kosze i talerze na ciasta i owoce 
Klosze na ser i masło i serwisiki na ocet i oliwę. 


Serwisy stołowe, herbaciane, kawowe i do umywalni, 


Wielki wybór przedmiotów 
zbytkowych. 


Skład komisowy srebra chiń- 


1278 


U 
w 
A 


| 
skiego i alpaki, oraz skład 4 ZE m 
komisowy mebli żelazoy h %¥ peT wd 
pokojowych i ogroduwych. Sk, a 
TAW 


O znakomitem działaniu i sile leczniczej 1230 b 


Bittnera oleju słuchu. 


używanego jako znakomity i nader skuteczny środek przeciw wszystkim 
chorobom usznym, jakoteż leczenin ciężkiego słuchu i przywrócenia tako- 
wego nadeszło pismo następujące : 

Do Pana Juljusza Bittnera, aptekarza w Gloggnitzha. 

Ja i pan Weichliart, tutejszy restaurator cierpieliśmy długo na ból 
uszu a mianowiele ja 17 tygodni, p. Weichhart 2 lata. Wyczytałec o „Bit- 
tnera oleju słuchu i obaj sprowadziliśmy go sobie przed około 1'/, miesia- 
saek Vrzymalismy się ścisle przepisu użycia i obaj odzyskalisiny słuch. 

iuteresie prawdy potwierdzamy to z przyjemnością dla cierpiącej ludzkości. 

Niesłyszałem prawie nie a obecnie słyszę zupełnie. 

Henryk Weichhart, 


A 


Juliusz Kroiss, 


FABRYKA MASZYN 


T. BREDTA 


w Ottynji 
WARSZTAT MECHANICZNY, 
ODLEWNIA ŻELAZA i METALI, 
KOTLARNIA, 
KUŹNIAPAROWA, 


poleca swe wyroby 


dla gorzelń : 


Kotły parowe, Parnki (Henze), Zaciernie najnowszego systemu z aparatem chło- 
dzącym, Fłuczki do kartofli, Flewatory, Trausmisje, Pompy wodne i robocze trans- 
miszjue i parowu, Bury żelazne lase i kute, Kurki, Wentyle, Armatury, Ruszta 


płaskie i schodkowe i t. p. 
dla kopalń i destylarń nafty: 

Kompletne rygi wiertnicze systemu kanadyjskiego i Fabiana (samospady, Zbiorniki 
Żelazne, Rury gazowe i hermetyczna witkowiekie, Pompy do ropy, Kurki, Wentyle, 
Ruszta i t. p. 
dia tartaków: 

Kompletne gatry żelazne i z dębowemi słupami, Wózki do kloców, Piły cyrkularne 
z obsadą, Transmisje, Rury, Wentyle, Kurki, Ruszta do trocin i t. p. 
dla młynów : 

Kompletne złożenia z kamieniami fr'nenskimi, części żelazne do cylindrów i elewa- 
torów, Transmisje zwyczajne i Sellersa, Koła zębate żelazne i z drewnianemi 
zębami, Czopy, Pa.wie i Części do kół wodnych, Windy do zboża, Kotły, Armatury, 
Ruszta i t. p. 


3 maszyny specjalne szlifują i ryflują walce hartowane wszel- 
kich systemów. 
Największa odlewnia we wschodniej Galicji dostarcza odlewów z żelaza d: 
1009 kilogramów w jednej sztuce z pieca kupolowego i z tygla z własnych i nede- 
słanych modeli w najkrótszym czasie i po umiarkowan, ch cenach. 
Repera*je msszyn rolniczych i przemysłowych, maszyn pa.owych, lokomobil, 
wykonuje prędke, sumiennie i tanio, 
Podeimuje się kompletnych urządzeń zakładów fabrycznych, wodociągów i t. p 
Skład maszyn rolniczych w Ottynji, przyrządów wiertniczych w Słobodzie 
i Arośnie. 
Zastępstwo firm. Raston Proctor & Comp. w Lincoln. 1372 


na szklanki i flaszki 
poleca 


A. ROESEGCE 


HANDEL KORZENNY WIN i DELIKATESÓW 
róg ulicy Brajerowskiej i Kazimierzowskiej naprzeciw e. k. Sądu del. miejskiego, 
również sd 
POKRÓJ DO SNIADAN 
w którym dostarcza zimne i ciepłe przekąski. 
N» składzie mam zawsze doskonałe wina węgierskie, austrjackie, 


restaurator w Hohenberg. proboszez w Hohenberg | uski i ; i i i j 
ję è Ę F LO francuskie, hiszpa'skie, rum, koniak, rozolis likier krajowe 
M M a a EA 50 et. jż zagraniczne, porter i biszkopty angielskie, miód wybot AA Minie, 
x $ z sardynki i t. p. 1303 
Skład główny: Juliusza Bittnera Apieka m 
w Gloggnitz, Niższa Austrja. syg] j IS 
Skład we Lwowie: Apteka Piotra Mikolascha. mA BÓLU Z E 
onm NIE e W, 


Jedna łyżka stołowa ekstraktu na jedną filiżankę gorącej wody, daje 


dla Austro-Węgier Wien, I, Jasomirgottstrasse 6. 


Wyciągi bnlinowe 


Tabliczki zupowezrosołem 
z wyciągiem bulionowym i korzeniami 
a Mączki zupowe 
zg z roślin strączkowych itd. 
są nznane jako 
najlepsze i najtańsze. 


2 7% 
Ao 


natychmiast bez wszelkich dodatków silny, smaczny rosół. 


Skład centralny Juliusz Maggi 6 Comp. 


Do rahycia w- Lwowie u KAROLA BAŁŁABANA i STANISŁAWA 
967 


MARKIEWICZA 


JFTNUME CTH "WIM £ GR y 


DOM BMERMANN.LACHAPELLIE 


J. BOULET & C'e Sukcessorowie JNŻYNIEROWIE KoNsTRukToRowiE 


Ulica Boinod 31-33 (Boulevard Ornano 4-6) w PARYŻU 
KRZYŻ LEGJI HONORO+*EJ w 1888r. 
13 DYPLOMÓW HONOROWYCH od r. 1868 do r. 1888 


MASZYNY NEUSTANNE 
do robienia napoi gazowych: 
Wody Salcerskiej, Limoniady, Soda-Water, Wia musujących, Piwa i t. p. 
Jedyne srebrzone wewnątrz. 


N 


Syfony o wielkiej i matej tłoczni, trwałe i łatwe do czyszczenia 
Podręcznik dla wyrabiającego napoje gazowe, Cena 5 franków. 
Wysełka „franko“ prospektów. 521 


` 


ł 


" 


Ore 


3 Maryocelskie V z z 
Krople żciadkowc. (y Aug. Tschinkla Synowie 
e. k. nadworni doBtawcy 


É: adok znakomicie działający na wszelkiego rodzaju choroby ż. 
rar 


Niezruwnany przy braku apetytu, słahosvi zolniika =: 
chnącym oddechu, wzdęciach, kwaśnych odbijasiavi * * 
kach, katarach zoładkowych, zgagach, tworzeniu sle 13 
inoczowego i kamykach w pęcherzu, przy zbylteczie| , 
A dukcyi flezmy, żołaczce, obmierzłosci 1 womitai b, priz 
chodzących 2 żołądka bólaeh głowy, kurczaci Iny mo” 
dzenixch, przeciążeniu zołądka potrawami i napnian 
rouakach. cierpieniach śledziony, wntroby i t w 
Cena flakaovuikm wraz z przepisem 40 centów anst? 
SA awójneso 1) kr. Glówny skład u aptekarza 

"> 
J£arola Brady 

w Kronieryżn (Kremsier) na Morawis w Au" "xi. 
Krople Mariozelskie nie sa żadnym srodkiem taiemntcz: ia. 
Części skłać owe tychże są przy każdem flakonie na Opinie 

użycia, wymienione. k 
Prawdziwe do nabycia wewszystkich A; rekach 


Marka 


ochronna. 


I ag 


kraść 


vip re 


Ostrzeżenie! Prawdziwe krople żołądkowe maryocejski» by «| j 


krotnie fatszowane i naśladowane. - W dowód prawdziwuśei tych krf 
powinau kazda butelka obwiniętą być w opakowanie czerwone Zaopatrz » 
dowyżej oznaczonym znakiem ochronnym a przy każdem fiakonie Biaid ue 
się powinien przepis używania kropli, z wzmianką, że drukowany jest w 
crekoru H, ska W Krotmieryżu (hkremsier.1"= 


„* Wa 


ZĘ 


dF. n 
E FE FE 


e | bom | Ns 


Prawdziwe do nabycia : Lwów: apt. J. Beisera, H. Blumenfelda, Piotra Gail- 
hofera, K. Krzyżanowskiego, Dr. P. Mikolascha, J. Piepesa, Z. Ruekera, K. Skle- 
pińskiego, J. Wiewiórskiego, Arnolda Rappaporta.— Bełz: apt. Grossa. — Błażowa: 
apt. A. Brzesa. — Bóbrka: apt. Balbiny Międliekiej — Brody: apt. Bron. Witosław - 
skiego, M. Kulaka, Wilh, Landesberga. Buczzcz: apt. K. Lewickiego. Brzeżany: apt. 
Ad. Dursta, J. W. Łobosa.— Czortków : apt. L. Nossa.—Dolina : apt. Traunfellnera. 
Drohobycz: apt. Aichmiillera, P. Partykiewicza. — Gllninny: apt. A. Hełma. — 
Mielnica: apt. Krokowskiego. — Mosty wlełkie: apt. J Żolińskiego. — Prze- 
myśl: apt. Zygmunta J. Kalickiego. — Przemyślany: apt. Emila Baranowskiego. 
Radziechów: ` apt. Jaśkiewieza. — Rozwadów: apt. Wine. Gabowskiego, — 
Rozdół: apt. Ludwika Mierzwińskiego. — Sambor: apt. J. Aleksiewicza, K. 
Marescha. Skole: apt. S. A. Lechowskiego. Sokołów : apt. Andrzeja Danczaka. 
Sokal: apt. Eug. Wysoczańskiego. Slenlawa: apt. Mańkowskiego. Stare miasto: apt. 
Ad. Palucha. Stryj: a] t. Chalbazany'ego. W. Komorowskiego. Turka: Zygm. Ko: 
ziekiego. Waręż : apt. Bened. Krzywobłockiego. Nlemirów: apt. Przedrzymirskiego. 
Olesko : apt. A. Kofer. Złoczów : apt. Pełescha. Kopeczyńce: apt. Redera. Kamionka 
Strumiłowa : apt. Karola Pilewskiego. Kałusz: apt. Al. Szustowa. Kolomyja : apt. 
A. Sidorowieza, Ed. Stenzla. — Ustrzyki: apt. Al. Jastrzębski Tarnopol: apt. 
L. Fleischmanna, Fr. Jamrógiewicza. — Zurawno: apt. Józ. L. Tomasz”wskiego. 
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L. Lusera Plaster dla turystów! 


PLTP 


Wera: 


Elixiru, Padra i Pasty do Zębów 


Wirtzawyca 0:0: BENEDYKTYNÓW 


Opactwa w SOULAC (Gironde) 
Dom MAGUELONNE, Przear 
MEDALE ZŁOTE: w Bruxet i ISRur.i w Londynie 1854 r, 
NAJWYŻSZE NAGRODY 


WYNALEZIONY EB przez Przsora 
| 3 7 3 PIOTRA BOURSALJ 


w rokn 

« Codzienne użycie kiłku kropli E;ixiru 
do Zębów Qiców Benedyktynów rozpuszczo- 
nych w pół szklanki wody zapobiega i czy 
próchnienie zębów, które bieli I wzmauenia 
jak równiez odświeża i utwierdza 
wybornie. 

« Oddajemy prawdziwa us 
ługę naszym czytelnikom 
zwracając ich uwage na ten 
starożytny i użyteczny yru- 
parat najlepsy ze srode 
leczących i jedynie zapobiega- 
jących wszelkim eierpieniom 

3, ulica Hucnerie, 8 


zębów. » 
SEGU! BGRDEALX 


Dom założony w 1507 r. 
AGENT GLOWNY. 

w Poznanin w aptece PM DM Mankiewicza, w skladzie perfum P- Razera | we wszyztk ch aptekach 

i skalach perium, — Znajluje się we Lwowie w apt: DP. Mikolascha, Wewiorskiego, 

Biwneuteidu i w skladzie perfum P. Jg. Jalla; w Krakowie w apt. PP, Redyka, Wiszniewskiego, 

Trauczynńskiego i siedleckiego, iw magazynie perf, P. Donning. 


AIR 7 K 


dzi sła 


Pewnie i szybko działający środek przeciw magniotkem. 
odciskom, t. z. twardej skórze na podeszwie i pięcie, przeciw 
brodawkoma i wszelkim twardym naroślom skórnym. 
Skuiek poręcza się. Cena 1 pudełeczka 60 ct. w. a. 
przy posyłce pocztą 10 et. więcej. 
Główny skład rozsyłkewy : 

Apteka L. Schwenka w Meidling b. Wien. 
Prawdziwe do nabycia we Lwowie u P. Mikolascha, H. Blumenfelda; 
wlśrakowie u C. Wiśniewskiego, H. Kowalskiego, W. Bełdowskiego, 
W liedyka, C. Stockmara, J. Trauczyńskiego, S. Rosnera ; w Stanisła- 
wowie u J. Macury, A. Amiromicza ; w Przemyśln u L. Nahlika; 
w Brodach u A. Lateinera, M. Kullaka; w Kopyczyńcąch 
u M. Redera; w Kołomyi u A. Sidorowicza; w Tarnowie u M. AdleraiJ, 
Sokalskiego; w Czerniowcach u W. v. Altha, w Radowcach u J.v. Ros- 


|signon; w Sokalu u E. Wysoczańskiego; w Stanisławowie u A. Strzemeckiego 


w Jarosławiu u J. Rohma; w Głlinianach u Ar. Helmana; w Cieszynie 
u K. Raschka, 

Prawdziwe tylko wtedy, jeśli każdy przepis użycia i każdy plaster za- 

ouy jest obok stojącą marką ochronną i podpisem ; należy na to baczyć i żądać 

103 


op:trz 
wyraźnie: L. lasera Plaster dla turystów. 
Plaster ten nabyć można tylko w jednej wielkości po 60 ct. 
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Fabryki w Wiedniu, Schönfeld, Łobositz i w Lublanie 
polecają: 


Tschinkla grys kawowy 


Puszki po !/, kilo 
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Najlepszy 
KzsderfeN 


2 istniejących gnrogalów kaw) 


(KRY KQjeGoINS QARISI Z 


Prawnie zastrzeżone. 


Kawa figowa i Bułtańska figowa. 

Najlepsze czekolady uznane jako najlepszego gatunku i odznaczone 

H nagrodą na wszystkich wystawach. 

"o Kakao bez oleju, lekko rozpuszczalne i o delikatnym smaku. 

gh Anzielchie Rocks-Drops, Candyty, owoce kandyzowane 
y $ giret, Cedri, Araneini, kompoty i t. d. 


HEH 


Fabrykaty rzsze są do nabycia we wszystkich lepszych handlach korzennych, 


$ 


SLEE E A O FO 


Z Drukarni „Dziennika Polskiego." 


